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Nadciąga pokój.
(Korespondency* .Głosu Narodu").

Paryż, 17 kwietnia.
Pomyliłem się jieco w {^nzepowiediiiach. 

Zapowiadałem pokój tuż przed Wielkano
cą; przyilzie — trochę {później. Ale newiele 
później. Dnia 25 kwietnia rzeczywiście przy
jadą Niemcy do Wersalu, by dowiedzieć się, 
jakie są warunki, zgodnie im prze 1 staw ton.1 
przez ceJą koalicyę, przez wszystkie 18 
państw, które go mają z tej strony podpi
sać.

Będzie to pokój tylko z Niemcami. Ale 
zwłaszcza Włosi ^nknosili żądania, by ró
wnocześnie załatwić także kwestyę pokoju z 
innemd państwami, z  Austryą zwłaszcza. Za-

dząc z trafnego założenia, że to sprawie 
chłopskiej nie zaszkodzi, ale owszem wyj
dzie na pożytek.

Ciągłe walki partyjne między poszczegól- 
uemi stronnictwami, łub ich przywódcami, 
wzajemne zohydzanie się, dyskredytowanie, 
przede a,wianie nieraz najlepszych chęci i za
miarów w j iknajgorszem świetle, zamilcza
nie zasług, a oszukiw anie wszajemnych 

błędów i zaniedbań, szukanie tego, oo dzie
li, a nie tego, co łączy, to przecież nie dro
ga do ugruntowania władzy i panowania lu
du, ale woda na młyn tych -wszystkich, co 
dąż a do osłabienia potęgi mas ludowych 
p rca  ich poróżnienie i rosdwojenjH.

Myśl ta poddana przed krakowskim ob
chodem Kościuszkowskim, w czasie tego ob
chodu przypomniała się wszy iŁkitn uczestni-

tryoci. Ale nie było chwili tak stosownej, 
jak obecna do wprowadzenia jej w czyn. 

Obyśmy sposobności tej nie zmaruowali! 
K r a k ó w ,  w kwietniu 1P1&.

DR ANTONI MATAKIEWIC Z. 
Poseł na Sejm ustawodawczy.

cya będzźe ńę tego domagać. Pod tem zało
żeniem m sy ,, angielska 1 u toefta zwróciła 
się do Paryża, prosząc o m^rważnienie do

udania się na Węgiy. Idzie tu o wśpóluo w y- 
ątąpieme en tenty, co oznacza koniec boteze- 
wfaanu na W arzech.

dość temu ma sio uczynić tak — jak to pu -, kom i napełniła serca nadzieją rychłego n- 
blicznie oficjalnie ogłosił Wilson — iż nim rzeczywóstnienia. Mimo zimna i słoty, przy- 
Nicmcy dadzą odpowiedź i podpisze się po- byli do grodu podwawelskiego liczni, gro- 
kój, będą jjż  gotowe dalsze traktaty, zape- mada posłowie ludowi z Królestwa Polskie- 
wne tylko z Ausuyą. ptawali na trybunie i wypowiadali z niej

Do 25 b. m. tajemnicą, są więc warunki gorące, ta sama nutą miłości Ojczyzny, bra- 
pukoju. Ani Lloyd George nie zdradził ich tniej zgoay i umiłowamia haseł wielkiego Na- 
w dużej mowie w Londynie, a|m francuscy iczeliuka brzmiące przemowienn. Dekla racy e 
mężowie stanu, Clemenceau i Piohon, któ- te były także zgodne z mową prezesa klubu 
rey wprost odmówili żądaniu, by oficjalnie Piastowców Witosa, który podaosząc msz-

Z f 1 ■    .   V . ____ _ 1  — . .1  n  w. ł  A  AH A  1  i ł  A  1  A m  ! A  A fa t lr t  m A  /W /_ M  O  Opodać przebieg sprawy komisyi parlamen
tu francuskiego. Jednakże prywatnie par- 
tyom politycznym nie szczędzą wyjaśnień, 
a i dzienniki nawet tyle piszą, iż główne 
warunki pokoju są już znane. Mówię — głó
wne, tj. w ogólnych zarysach, gdyż ten „pre
liminarz" pokoju będzie zawierał — kilka
set artykułów, prawie tysiąc, za .1 iły oh kwe
sty i nie da się rozwiązać w krótkich para
grafach. Będą tam przecież przeróżne nor
my, nie tylko postanowienia o oddaniu to
ry tory ów i o wynagrodzeniu szkód, ale o 
odpowiedzialności za zbrodnie, o j/osunkach 
gospodarczych, więc o zmianie, względnie 
utrzymaniu traktatów, postępowaniu co do 
dawnych długów i wierz5 telnoś ii z przed 
wojny, reguiacyi warunków pracy na przy
szłość, internacyonalizacyi rzek, zapewnie
nia tranzytu, zabezpieczenia linii kolejo
wych, zmiany poddaństwa, i inne posta
nowienia. «— Tyle głów, i to jakich, pra
cowało nad tymi artykułami; najlepsi praw
nicy z oa lego omal b wiata układali przepi
sy. Teraz tę pracę tych licznych komisyi 
Elewa się w jedną całość, porządkuje, dopa
sowuje itd.

Przed dwoma miesiącami mówiło się, iż

czenie się ideałów Kościuszki i potęgę mas 
ludowych, upominał, by lud i naród wobec 
pswoboizonej Ojczyzny poczuwał się także 
do ol»rwiązków, polegając na własnych si
łach, dla ich wzmożenia się łączył.

„Polskę uceynić należało naprzód silną, a 
piotem dopiero wykreślać jej granice — po
wiada słusznie ,.Temps“, czyniąc, zariouty 
konferencji pokoiowej w Paryżu, że stosuje 
metodę błędną, bo odwrotną.

Tak samo przywódzeymas i rozmaitych 
stronnictw ludowych, jeżeli chcą dobra ludu 
1 urzeczywistnienia tego, co dla bytu i roz
woju ludu jest n.ezbedntuu, powinni doło
żyć wszelkich starań, aby skupić i zjedno
czyć siły tego ludu, a jeśli na razie me da 
się zgramadzk maa ludowych pod jedną ko
mendą, to prayna jurniej doprowadzić do ta
kiego wspóM?\wł*vma, aby stronnictwa lu
dowe w sprawach zasadniczych, będących 
dla ludu kwestyą życia, *eły agódnle i so
lidarnie, a nie jedno do Sasa, a drugie do 
Łasa. Jeśli np. w sprawie reformy rolnej nie 
nastąpi porozum! ie prpedewszy«tk!em w 
łonie samych stronnictw ludowych, jeśli w 
tej sprawie każde stronnictwo działać bę
dzie na własną rękę, praelicytowując inne,

sędzię ostatnie zawieszenie broni zastąp:o- względnie piętnu.jąc programy innych stron
ne przez inne z pewnemi oowemi klauzu-omi j nictw, jako zanadto wsteczne, radykalne lub 
co do Tciyioryów; miało ono zastąpić pokój' niewykonalne, to, rzecz jasna, taktyka taka 
^reliminaimy. Następnie już zaniechano lny będzie błędną i ani pozycy i ‘noszcizególnycti 
śli o odnowieniiu zawieszania broni i posta- (stronnictw, and siły ludu jako całości nie 
nowkmo zawrzeć preliminarya. Ale co wsta-, wzmocni, a u poszczególnych członków 
wić do preliminaryów, co wstawić do głó- stronnictw holowych wywoła tylko mioza- 
wnego traktatu? Nie łatwa rzeczą rozdzie- ,dowolenie, nieufność do przywódców i 
lać te kwestye — przytem obecnie można zwątpienie.
jednostronnie ustalać teksty, a następni Przy zwartości u g ru p o w a ń  łudowych w 
trzebaby już mówić z Niemcami, dyskbto- razie potrzeby zawierania z kun mi stronni- 
wać, co mniej dogodne. Więc skończyło sic ctwami komprjmisów koutecanych dlaprze- 
na tem, że opanowano wszystkie ■ kwestye, prowadzenia pewnych nostnilatów ludowych, 
nawet w szczegółach. Preliminarz jest go- stronnictwa chłopskie miałyby wobec in- 
towy — ale tak wyczerpujący, że na pokój nyoh daleko silniejsze stanowisko, niż gdy 
definitywny popiostu nic nic zostało. A 1 każde z nich działać będzie na własną rękę. 
więc — pokój się odrazo zawrze. Jest przy Wzajemne zbliżenie stronnictw ludowych 
najmniej ta korzyść z bairdao fatalnej pod nie bedzie także b«z pożytku dła innych 
widu względami zwłoki, iż cała praca ukoń- warstw narodu, bo stronnictwa, które zawrą 
oaooą zc stanie. l ’o zawarciu poko.a x ze sooą związek, we wielu sprawach poczy- 
lo mcami inne pokoje już prędko przyjdą nią wzajemne ustępstwa i zgodzą się na pe- 
do skutku. Obliczają, że w końcu maja hę- j wne mniej radykalne reformy i zmiany, niż 
dą saę mogli członkowie kongresu rozjechać; te, któreby w razie wpłki stronnictw przy
sądzę, że ten termin trzeba będzie mero 3zły do skutku, ale za to reformy te będą 
przesunąć, o jakie trzy lub cztery tygodnie, miały większą powagę za sobą i gwarancyę 

Ale jest jedna — drobnostka,, która może ; pewniejszego przeprowadzenia.
nieco wprowadzić zamieszania: czy Niemcy 
ten pokój podpiszą? Porobiono in  wiele kom 
cesyŁ, pokój nie będzie taki, na .jaki Niem-

Refoiiny agrarne i socyałne przyjść mu
szą, lepiej, że wprowadzone zostaną w dro
dze ustawo*Lawczej i zna^uną większością

«7 zasłużyły. Jednakże wątpić naieży, czy te głosów w Sejmie, niż gdyby miały zapaść
koncesje, to traktowanie nieprzyjaciół w 
pewnej mierze w rękawiczkach — wystar
czy, by Niemców skłonić do podpirania po
koju. Będzie on przecież mimo wszystko dla 
nich bardzo ciężkim. A jednak opierać się 
nie będą mogli siłą koalicyi, która będzie 
.godna w obronie traktatu jako całości, we 
własnym interesie wszystkich uczestników. 
A  więc? Rząd obecny niemiecki pokoju chy
ba nie podpisze. Ale ktoś będzie musiał pod
pisać? Więc — kto? w. a.

O p i f f l o a i  sfraniitw  l e M .
„Duszą. ciałem, sercem całem 

polaki lud się łączy 
Ma się ukończyć nasza bieda, 

niechże ras, się skończy".
Teofil Lenartowicz. '

Polskie stronnictwo ludowe, grupa Piasto- 
brców zainicjowała na terenie Sejmu sprawę 
kunsolidoczi jK nuir, oń ludowych, wycno-

tylko przypadkową większością, lub taką 
większością miały być odrzucone, bo tonie 
przyczyniłoby się do tak bardzo potrzebne
go uspokojenia kraju, a odrzucenie reform 
sprawy by nie pogAebało, lecz przyczyniło 
się do przeprowadzenia amtan obecnego sta
nu rzeczy i reform w orodz© gwałtownego 
przewrotu, co w nica-y im interesie nie leży.

Pajednanie stronnictw ludowych Sejmu i 
słowa przysięgi Kościuszki nowtórzone 
przez posłów ludowych i rzesze ludu 24 mar
ca b. r. na rynku krakowskim, iż lud „po
wierzonej mu uładzy na niczyj prywatny 
ucisk nie użyje", ugruntowałyby ten tak dla 
wszystkich reform potrzebny pokój wewnę
trzny i wzajemne zaufanie.

Aby porozumienie tak;e przyszło do sku 
tku i było trwałem, potrzeba nietylko chęci, 
lecz i dobrej woli przywódców poezczegól 
nyeh stronnictw i ugrupowań ludowycn. — 

I Myśl sama jest dobrą, a nie jest nową, bo 
[poddawali ja  nasi wieszcze i  najgorętsi pa-

Klęska Rusinów pod Lwowem.
Lwów. P. A. T. Referent wojskowy „Ga

zety Lwowskiej" pisze: AL cya bojowa, dą
żąca do wojskowego rozsl rzyguiij&ta sporu 
polsko-ukraińskiego postępuje p’aaowo na
przód. Gen. Iwaszkiewicz po wykonaniu 
ważnego źodłyiią, t. j. przerwania pierścienia 
otaczającego Lwów i oczyszczenia trójkąta 
Lwów—Przemyśl—Rawa Ituska przystąpił z 
kolei do spełnienia trzeciego zadania odsu
nięcia linS nieprzyjacielskiej na południe od 
Lwowa tali daleko, aby artylerya nieprzy
jacielska nie mogła więcej ostrzeliwać na 
razie przynajmniej z tej strony miasta. Mo
tyw zatem tej ahcyi ofarczyw nej była chęć 
ulżenia miastu ciężko przez szereg miesię
cy doświadczonemu, którego ostrzeliwanie 
wbrew przepisom prawa międzynarodowego 
pochłonęło tyle niewinnych ofiar z pośród 
ludności cywilnej, a w reeultacie nie dało 
nieprzyjacielowi żadnego sukcesu militarne
go. Słusznie więc nazwał ktoś ofenzywę g&r. 
Iwaszkiewicza ofenzywą uczuciową, bo 
wódz poszedł za porywem serca, które naka
zywało mu uwolnić miisto od wńdma czyha
jącej na każdym kroku śmierci. W dwudnio
wych wałkach brali także w większej licz
bie udział lotnicy, nie bacząc nr. niebezpie
czeństwo z wysokości zal&ar ie 50 metrów 
pniżrli ® góry ogniem karabinów maszyno
wych i bombami cofając© się oddziały nie
przyjaciela, szerząc wśłód nich paniczny 
strach i przerażenie. Odcmały wszystkich 
bez wyjątku gatunków brotó, reprezentujące 
wszystkie daieliuce Polski okazały pono

wnie, ie potr: fią być nie tylko obrońcami, 
ale i oswebodztekłajuś Rwówa. Nieprzyja
ciel oonioel pod każdym względem dotkli
wą klęskę na całej linii n a sz ło  ataku. Do
wództwo naaee dzierży dalej w i.woim rę
ku w pełni inicjatywę, z jednej strony 
zmuszając nieprzyjaciela do obrony na tych 
pozycyach, (które mu dyktuje, z drugiej zaś 
strony ataku jąc go krótkiemi i silnemi ude
rzeniami, bijąc wtedy i tam, gdzie samo 
chce. W przeciągu miesiąca zostały zatem 
spełniane trzy ważne zadania, stanowiące 
główne ogniwo w łańcuchu walk, które je
szcze muszą być stoczone, zanim nastąpi roz
strzygnięcie w tej nieszczęsnej wojnie.

Znowu bombardowanie Lwowa.
Lwów. P. A. T Ukraińcy wczoraj i dzi

siejszej nocy ostrzeliwali od strony północ
nej w dabzym ciągu miasto. Są znów ofia
ry w ludziach; ona ulicy Zborowskich zosta
ło zatrutych gazami wydzielającemi sie po 
wybuchu pocisku, względnie zabitych od
łamkami granatu 9 osób. 
w u a wraiWB!«aiin.iBi ■■■.WMismiwia—

Wschodnia granica Polski.
Wiedeń. P. A.< P. Wied. B. kor. donosi 1 wschodniej granicy polskiej. Projekt przy- 

% Paryża: Według „Joumalu" polaka korni- znaje nowemu ponstwu Brześć Litewski, Ko- 
sya rozpatrywała wczoraj projekt komite- wno i lbtlę Bugu. Komisya zaakceptowała 
tu* któremu powierzone było ttudyum | projekt.

Otś i  ig gmin Ukii.

Koniec' bolszewizmu na Węgrzech.
Wiedeń. P. A. T. Członkowie misy! mię

dzysojuszniczej odjechali wczoraj do Buda
pesztu. Szef misyi angielskiej wojskowej 
pułkownik K u n i g  h a m bawi ■ jeszcze w 
Wiedniu, lece, dzisiaj wieczorem specyalnym 
pociągiem odiedzńe do Budapesztu wraz z 
węgi erskim poJem we Wiedniu Boi garem. 
„Reichspost" w wydaniu , popołudniowem 
jiodaje treść rozmowy swego redaktora z 
członkiem międzysojuszniczej konferencyi 
goopodarcaej. Powiedział 0 0 : Jak pan widzi 
boalicya uważa diwilę za stosowną, aby 
stanowczo interweniować na Węgrzech.

Można to uważać za dobry zruJk, że za 
warcie pokoju w Paryżu iest sprawą najbliż
szej przyszłości i że koallcya uważa za sto
sowne już obecnie zaprowadzić porządik w 
rozmaitych państwach. W niemieckiej Au- 
stayi takie stanowcze wystąpienie nie było 
konieczne, gdyż dotąd wyattanozyło to, *e 
generał Segre zażądał oczyszczenia forma
cji wojskowych z żywiołów bolszewickich i 
postarał się o rozbrajanie uciekających z 
Węgier czerwono-gwardzistów. Misya an
gielska pod przewodnictwem Kunighama jo
dzie nr prośbę Belli Kuna, Który prosił An
glików. aby wstrzymali marsz wojsk ru
muńskich i czcsko-słowackich i pośredniczy 
Ii w za ,vareki zawieszenia bronL Ponieważ 
w koheh koalicyjnvch w Wiedidu nie chcia 
no uwzględnić wołania rządu węgierskiego 
o pomoc, rzad weertarski oświadczył goto
wość ewentualnego natychmiastowego n- 
stąpit.iia na rzecz gabinetu aieholszewickie- 
go pod protektoratem koalicyi. jeżeli koałi-

Cieszyn. (Tel. w ł B. Pras.) Rozerwą, z ja
ką społeczeństwo na Śląsku przyjęło wiado
mość o tem, że C~esa skłaniają się do prze
prowadzenia postulatów ugody paryskiej, o- 
kazoła się uzasadniona. Organ Narodnego 
Vyboru „Moravsko Sleaslcy DemJk", który 
w sobotę urzędewo doniórf, że konferaaeye 
pos. Zamorskiego z podpułk. Sznajdarl icm 
są dalszym ciągiem konferencji w tej spra- 
Wj6 odbytych w Pradze, z udziałem mini
stra Klofacaa, gen. TeHeau i Henrysa oraz 
podpułk. Sznajdarka, nazy wa obecnie całą 
tę wiadomość kłam* wem pusrczortem w  
kurs przez Polaków. Faktem jest jednak, że 
podpułk. Sznuj 1 u r  c zwr«cal się do pos. Za
morskiego jako przedstawiciela rządu pol
skiego w tej sprawie, że konferencje ich od
były się w Morawskiej Ostrawie i że usta
lono. na olch wytyczne punkta ugody, ie  
miano wczoraj zjechać się w Cieszynie dla 
podpisania tych umów. Tym, zasem podpułk. 
Sznajcfeok do Gieszyina nic puny jechał i za
powiedział swój psryjaad na dzisiaj (28 kwie- 
tnu), aie nie przybjd znowu, tłómacsąc, ie  
niema jeszr^e petoomocmctw od rządu pra- 
flfcjepo.

Można jednak joż izisiaj pusyjąć. Że do 
tej ugody prawdopodobnie nie dojdzie. Ozes' 
okazywali skłonność do ustępstw, pdyi gro- 
~S im konflikt b Niemmmi. Niebezfńeczeń- 
stwc no zażegnał marszałek Foch. wslcrłek 
czego c&fn^i się z drogi ugody.

N o w e  g w a łty  czeskie.
Cieszyn. (Tel. wł. B. Pras.) Szereg oeob

przybyłych z Zagłębia. Karwińskiego opo
wiada o nowych gwałtach czeskich, popeł
nianych na ludności polskiej. W Łazach 
aresztowali wczoraj Czesi bez najmniejszego 
powodu przewodniczą,cego komisyi robo
tniczej Tomana i gónników Rozbroją, Rzy- 

imma i Streyndałę. W Suchej Dolnej funk- 
cyonaryusza Rady Narodowej Tomana, a  w 
Oriowej Emila Kotońsldcgo. Do wnacające- 
ro w nocy z Karwiny do Suchej lekarza Dra 
Michejdy i nauczycieli Zfdbka i Kokietka 
strzelali żołnierze czescy. W Łazach zam
knęli konsum polsld, a persoroi aresztowali.

M in . K lo fa c z o u g o d zie .
Cieszyn. (Tel. wł. B. Pras.) Ozeslie biu

ro prasowe donosi: Minizter Kłofaea wygło
sił w poniedziałek 21 b. m. na publiciacm 
zgroc adzeniu, zwołanem przez polityczne 
organizocye w Karwinie mowę o sytuacji, 
w której odnośnie do Polski powiedział:

Bez czesko-połskiei ugody będzie Beriin 
niebezpieczeństwem dla obu narodów. W na
szym itoterboie leży, by Polska była silna, 
również jednak w interesie Polaków Jest, 
by republika czesko-słowacka była silna.— 
Nie jesteśmy tak przesiąknięci imperyali- 
zznem, żebyśmy części ziemi Cieszyńskiej 
me mogli Polakom pozostawić, czeęo nie 
potrzebujemy dla swej państwowej i gospo
darczej konieczności. Policy jednak nie 
śmieją żądać ustępstw, których nie możemy | 
zrobić, nie chcąc niszczyć własnego pań 
stwa. Kwestya karwińskiugo rewiru wę

glowego nie jest dla nas kwestyą etnografi
czną. Kwestyę taką byśmy załat wili' łatwo. 
Jest to jednak kwestya czysto go“pod»r- 
cza, a więc państwowej konieczności. Byli
śmy zawsze i jesteśmy też dziś przyjąć i elo- 
mi zgody między Oiechami a Polakami i je
żeli po obu stronach dla tej zgoay będą. pra

cować łodzie, którzy potrafią myśleć o £12; - 
włości, w takim razie musi się to ud: t.

Zbrodniczy napad na Dra Michalila
Clesayn. ^Dsdonnok Cieszyński" doro- : 

VY swoim czasie donieśliśmy ozbrodmiu/yui 
napadzie na IDra M i c h a l i k a  w Rychwal- 
dińe. Równocześnie dotnagałiśmy się śk <l?- 
twa w roj sprawie.

Wiadomość o gwałcie czeskim wy wicliiia 
wielkie wrażenie w całym kraju, śled^i -. a 
jednak nie zarządzono, gdyż — jak wiado
mo —Rychwnłd jest pod oKupacya er.* <' ą, 
a nadto Dr Machałfe leżał w szpitalu w <jr;i> 
wej i o zajściu calem nie chciał nic mówić.

Dopiero wczoraj wydostał się Dr Miei -lik 
c Orżowoj ii dzib przewńy-iouy został skv 
nSe wciąż mebezpiecanyiu do KrakOAra.

Opis zajścia jest następujący:
Dtr Młthfllik urzędował ja to  fizyk powia- 

jowy we Fiysztaeie, a na noc jechał do 
Rydrwnłdu. Dnia 5  b. m. wieczorem w go
spodzie na Wójscwtu zszedł się z pp. Bilkicm 
i Siwkiem. Wyjzedł z gos/ody, gdzie wbrew 
owcze—hwom creskir pśe pił nicrog , gdyż 
uogółe nie pije i  nie używa aA.oholo, s  w, 
p—ę  minut za nim wyszedł p. Siwek. Da 
Mkhułik ^x>tka? m  za gospodą młodeg-e 
jakiegoś —towieko, ale nie podejrzewając 
nkeego, woda dklej. Nagie zastąpiło mu 
drogę dwóch mężczyzn i jeden uderzył go 
w głowę, drogi zaś dał mu takie potężne 
uderzenie w nunię, że doktór padł bez przy
tomności.

Co się z  nim dalej działo, nie wie natur <1-  

me.
Znalazł go nieprzytomnego p. Siwek i za

raz zaalarmował Dra Króla. Dr Kró! opa
trzył go, a następnie odtransportowano Dra 
Michalika do szpitala w Orłowej.

Przebieg napadu był krótki, ale w tym 
krótkim czasie musiano pa«+wić się nad do
ktorem okrutnie.

Ręka iewa była tak złamana, że kość wy- ’ 
stawała całkiem na zewnątrz. Nadto poniżej 
złams ii dziś jeswze wyrażm jest rana za
dana nożęm. Dziś też jeszcze znać na ciele 
znaki od obcasów, któ-ymi traktów^no ocia- 
rę. Żebra są połamane, a stan zdrowia D;\t 
Michalika obecnie jeszcze budzi niepokój. 
Ze szpitala orłowskiego wywieziono go na 
noszach, gdyż o własr voh siłach nie potraf? 
jeencz© chodzić. Dr Michalik, jak dłuro le
żał w szpitalu w Orłowej, nie chciał nic- mó
wić o całem zajściu, gxlvż obawiał się. że 
Ozesi wywiozą go do Ostrawy, łub dalej je- 
sscze

,Tyie zaznałem ja i cała- rodzina moja baf- 
borzyii.;tw ze strony Czechów, że jednmn 
tylko marzeniem żyłem, aby się wyrwać z 
rąk czeskich. Syn mój, £rtłv jako żołnierz do
stał sie do mewoli czeskiej, był tak nioiJ- 
łoeiennie pobity, że omal nie zginał pod ni
żom rozjuszonego żołdactwa cąc-skiego. Ż-c- 
na moja, jak długo była internowana w mie
szkaniu własnem w Ryehwaldzie. tyle też 
zaznała, a co ja zniosłem, to dziś jesreze wi
dać po mnie. Wolałem więc milczeć, byle 
się wydo-tać z rąk tych oprawców. Nio wy- 
mierzonoby mi sorawiedliwości, a włóezono- 
by mnie i kto wie, czy i j,ikbvm się w reszcie, 
wydobył z rak ich. Teraz dopiero jestem wol
ny i teraz przedstawiam rzecz, ink sie miałn \

Z golnie z życz-eniem Dra Michalika poda
jemy sprawę zaiścia rychwałdzkiego do wia
domości puWcznej. domn,gając si parzepro- 
wadzenia jak najostrzejszego śledztwa.

P a M i  Drałował saiawi W .
Warszawa. P. \.T . W rozmowie * redak

torom „Przeglądu Wieuaornego" oświadczył 
szef trakcji w ministerstwie praw zagra
nicznych p. Jodko o sprawia Polski iw Pa

ryżu: Z pobytu mego we Fnancyi odniosłem 
wrażenie, że były chwile, które w zupełno
ści usprawiedliwiały pesymizm i niepokój 
społeczeństwa polskiego, ale na szczęście 
wnet nastąpiła zmiana na lepsze. Mamy to 
w znacznej mierze do zawdzięczenia Pade
rewskiemu, którego wpływ i  autorytet wśród
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Jak stoi sprawa Psłska ?

5w anglonsańkich oddal narodow i nie- W okołieach Eałw aryi, Sochy, Makowo, Mssa- 
ushigł. P rzy jazd  Paderew sk iego  do ny Dolnej w poniedziałek jął padać in h g  x gra- 

Pary** ruszył spraw ę polską z m artw ego dem, w nocy była zawieja teotaita, tak , to 
p u n k t* , na  k tó rym  się d o tąd  znajdow ała  we wtorek, w „trzecie Święto*4, oa dalekich 
i odparow ał n iejeden cios. k tó ry  przy  goto- , przestrzeniach roztoczyła się zima. B b ta  szat* 
w yw al sam  tra k ta t  pokojow y. śniegowa okryła pola, lęki, ustroiła w giezta

 ......... |, ...........  „ ,  ■--------- 1-------M  śnieżyste zalesione góry, ze strzech chat zwi
sły sople lodu, jak  w grudniu. Miało się wra
żenie nie Wielkiejnocy, lec* świąt Bożego Na
rodzenia. Te kaprysy aury niepokoją rolników,

..K a ry e r W arszaw ski44 zomieeecza w yw iad którzy spóźnili zasiewy wiosenne. Wczoraj I 
% ptsedstaw ici& lem  K om itatu  N aród, w Pa- onegdaj aa ulicach Krakowa, który również 
ry ż a  Drem D łuskim , s  k tó reg o  podajem y przybrał wygląd zimowy, pojawiły się znów* 
najw ażniejsze ustępy : futra, mufki i paltoty, a  mieszkania c a c c m

—  J a k  stoi spraw * Głdeśaka? się na nowo opalać. A wszystko to skutki rf-
—  N a godzinę przed odjazdem  I  P a ry ża  my w kwietniu, która na parę dni przed 1 mfljk 

w ubiegłym  tygodn iu  w idziałem  się z pteze- jeszcze sie chce nas opuścić.
sem Booisfcrów P a d  ero w eka*, k tó ry  ttpow*- 3 MAJA W KRAKOWIE. W er oraj wice— 
śn ił m ię d o  ośw iadczeni*, iż Dansing, H outa  ] rem odbyło się w lokalu T. ft. L  bardzo Bcum 
i  T erril zakom unikow ali Paderew skiem u, że zebranie delegatów: prezydyum miasta, woj-
G dańak  bezw arunkow e będzie w cielony do *k* oraa Towarzystw oświatowych i społecs- 
P o iikL  Od siebie zad Paderew ski dodał, że aycb eełem omówienia programu łHoeayetośd 
G dańsk będzie m iał s ta tu t  na w zór w olnego majowych. Obradom przewodniczył prezes T. 
m iasta  H am burg*. Gk» będzie polskie, pasz- 8. L„ Dr E. Bandroweld. Program w oesystośd 
party  polskie. BliższyMi szczegółów  co  do  ; przedstawił sekretarz Stan. Rym ar. Po d rs ku
tej koocepcyi n ie  m am ; to  w ezystke, OO w  : syi, w której zabierali głos: wicepr- RoOe, r. 
spraw ie G dańska m ogę pcrwteóóeć. j Dr Kulczyński, major Łaciński, Dr Jschimecki.

—  A ezem sobie w ytłóm aezyć oporne Sta- | inl. Król i t  i ,  ustalono następujący program: 
now isko L ioyda Georgie4* ?  i Piątek 2 maja wieczorem: niocaysta Akade-

—  Obwwia się, żebyśm y nie nriałi m  dako  im * Sobota 3 m a j*  g. 6 raa© Msza filaretów na 
N iem ców. Z resz tą  po przyjeździ® Paderew - Wawel*; g. 8 rano pochód muzyki pe mieście; 
skiego, L loyd Georg© nmtenrg sw oja edaid*. g. IG rano Msza połowa na rynka, przemówi»-

—  A  Cieszyn? nic; g. 3 po poi. pochód młodzieży; g. 5 po po i
T a  D r D łusk i ełiwSą flłę 'Łjsurzyjm t ,  po- (festyn w parku Dra Jo rd an *  g. B pe p o i match

ciem  orfyezułem  te  slow *: footbalowy a a  Błoniach; g. 6 po p o t muzyki
—  D zięki in te rw e n c ji Paderew skiego , da- a» plantach-, g. 7 po po i przed eta wierda w tea- 

eyzyę w spraw ie K sięstw a C ieszyńskiego tn u h  z przemówieniami Niedziela 4 maia: 
narazi® w strzym ano. Hpraw* ta  przeciera g. 10—11 rano pochód mnzyk; g. 4 po poi, fe- 
się z korzyścią  d la nas. dentonceaM  przy- »tyn 1 match footbalowy; wieczorem uroczyst©- 
rzek ł Paderew skiem u, że Cieszy* zostasda ćeł 3-majowe we wszystkich dzielnicach mia- 
p rzy  Polsce. Trzeb* peeym ać, że Cteesi prsy- 'r t *  Szczegóły będą oóżniej podane, 
gotow ali sobie lepszy g ra n t d ł*  sw ych p a - ! W SPRAWTE JPNCÓW POI-SKICH W RO- 
sfculatów te n  boryalnycłi na  teren ie  K sięstw * SYL Sekeya wywiadowcza kraj. Stow. O w n -  
Cieszyńskiego. Ż adnnia czeskie sięgają da- nego K rry ia  donosi: 1. Wodle nadesłanych tu 
leko t Chcą w szystko  rnreć do Wraży, a  MB za połredmetwera Mnerykaćmkip-ro Cwr. K ny 
pozostaw ić za  W isłą. N a obliczeniach, tych  ża kwitów szwedzkiego Czerw. Krzyża na rot- 
miewąftpłiwie ssę zaw iodą. N ajtrodnicj je s t ze dane przezeń podarki między jeńców w RosyŁ 
Spiszem  i Orawą. | znajdowali się w obozie W iatka w lipcu 1918

—  A  c z y  Śląsk G órny  pew ny jesłf? [r. następujący jeńcy:
— AJśaaei z całą Stanowceoóeią pnyzitaB x Krakowa:  Franciszek Kołodziejski, Woj- 

B*n tę Acućnacę, od wieków polską ! HWfo- ciech Szołasz, Antoni Sikor* Renty© Weinret , 
ary być o nią aż nadto spokojni. i  Chlebnej, pi JodBiezo, p. Krosno: Stanisław

—  A żeby znokręgłić naszą  rotamowę n *  to- | Faber, z Bochni: Jan  Gądek 1 Józef Kawka; 
BUtt g rssac  Dolski, tap y tam  jeaaca® O Ma®a- %  Zagórz* W incenty Kurntk; z Wyciąć, pow. 
iy  pewskie. Kraków: Stanisław Baran; z W ołowie, pow.

—  G o 4 o  ty ch  "rytoryów , to  tontyeauj* Łraków : Ludwik Grzesiak; z Obarzyn* jtow 
się w  d e łs ry m  ciąg*  spooób decycyi u  pod- | Brzozów; Aleksander Sznl; z F ryw ałd* pow. 
Otawiu y tobw cytn , lc*óry niów ątpiłw ie wyp* Chrzanów. Ludwik Grylowzłd; z Wotników, 
dBDe a a  SMBZą konzyść. pow. Wadowice: Walenty Kubłcz; t  Iwonicza,

O  p rły jtódaao  i.d z ia ła ln o śc i Paderewski©- pow. Kromo: Grzegorz Dajnok; * Żywca Józef 
g»  w  P i r y t*  D r D łuski w y ra ril afę ■ B*d Jędriezek; z Kauiżów, pow. Kolbuszowa: Woj- 
z w y c n jU B  szn ae iem . 1 deck  N ajow in; z Tarnowa Maksymilian P»-

—  Padorew stó  w  Paryżu  —  —ów#  D r wfik; z Nowego Sącza: Marcia Kołbor, Iipm ao 
DCaski —  o d raza  zm ienił sy tuaoyę epz*w i VoTkma»m i Józef Handwerkor.
F^lsłaeh ma lepsze. E ipooo P aderew akieęo  2. Wadia wiadomości, nadesłanych z Biura 
feyłp w y e to jt  u e  1  n iezw ykłą saajoznoścaą wywiadowczego Czerwonego Krzyża w Wie- 
‘"M B f- ł j k >  JUR*, logie—»o, przekooyw trją- 1 dału, w—yaey oficerowie i aa piran ci oficerscy, 
0* i  I—a  —jurnieja—j p rzetarły. P l d a r a u M  I pnebyw ająey w ebezte Jafteów w  Berezowce

Zabajkałskłej, praeeieeienl zostali w bstopadzte 
r. 1918 da Władywoatoku. Możliwora jeet prze- 
nfeweała fch da JaporiL Jedneroczniaoy pozo
stali w Bereeowee

8. Gełen umkaięcia nieporozumień i zbyte
cznej zwłoki czasu, Sekeya wywiadowcza Czet 
wonego Krzyża podaje do wiadomości publicz
nej, te  niema prawa wydawania jakichkolwiek 
potwierdzeń zgoe* Do wydawania takich po
twierdzeń uprawnione są jedynie czynniki woj
skowe. Wseelkie prośby e nadesłanie metryki 
śmierci należy kierować do Wiednia pod nas tę-

t e *  w tr  fdskitj Pożyczki Paśstwowej
fB%*nć mina: (po potiącaoia procentu): Prośby te  mogą być redagowane w języku

100 m ar bo we, koronowa, rublow a u  ST .40 ; p x
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Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO komuni
kują: Dzisiaj 24 b. m. po rat 18 „Krąg intere
sów44 J. Benaventa, eieazący się niesłabnącem 
powodzeniem. Jutro po ra* 8 „Wygnany F.ros“ 

Z miasta. T. Konetyńskiegt^ który powtórzony będzie 
ZIMA W KWIETNIU. Tegoroczny kwiecień również w niedzielę 27. W sobotę 26 Molierow- 

eidkas *F*epłata“ zimnem i deszczem, ftkąpiąe akd „Taituffe44, który w obocnem wznowieniu 
Święta były zimne i śnieżne, odągnąl tak świetny sukces, „Tartuffe” powtó-

I ruo»y B fB ai m d m b n  pnejwaywk
I godni*.

Próby s nowości Saafaaa Krzywoaw wskiego 
jp. t. „Wielki dziuń** są w pafey™ teka, pod 
ikknmkiam raż. Bowoowałdeg* NajAwże&sy ten 
otwór znakomitego antce* odmienią jest od 
wszystkich poprzednich, jako popularne wido
wisko a charaktcne narodowym, mająca za 
tk> wiekopomny — U  U łtwy ca y  8 maja 
1791 r.

Z TEATRU POWSZECHNEGO komunikują: 
Dziś pierwszy występ gościnny największego 
obecni* tragika polskiego, ftt. Raake-Zawadz
kiego, we wapadbtłaj rofi W ojewady w „Ma
zepie44 Kowaekiego. Ponieważ znakomity arty- 

I sta m  względu na repertuar w te&trae Rózmał- 
11ośd mnsi na parą dał wracać do Waiazawy, 
u* m ie  więc dana dane będą trzy jego gościn
ne występy w „Manepie44 dzik, jutro i w sobo
tę, poeaem dała— ich sery* nastąpi dopiero 

I w ciągu maj* Wfaawykły pokrtp sa bilety 
świadczy o ogromaem zamteresowanhi się ogó
le występami znakomitego geśd* który w dal
szej seryi swych występów kreować będzie 

inndta dwie popisowe swa rola: Oseśmka w
i „Zemście** i 9*ck»pirowskiego „Otełla**.
' PENSYE DLA UCZESTNIKÓW POW9TA- 
' NTA Z 1863 R-, Oddział pra* 0. O. K. ogłasza: 
Wzywa się wszystkich uczestników powstania 
z roku 1863 do bezzwłoczn^o udaw ania się 
w ekspozyturach ftekcyi opieki M S. W , relem 

i rejestnuryi 1 przyznania im stałej penryi. żgła- 
1 szanie sic weteranów winne następować w naj
bliższej okręgowej ekspozyturze ich miejsca za
mieszkania. — Okręgowa ekspozytury Sekcyi 
opieki M 8. W są utworzone w Wadowicach, 
Nowym Sączu, Tarnowie, Rzeeiowie, Jarosła
wiu. Przem yślu Sanoku i Cieszynie, oraz gene
ralna ekspozytura Sekcyi opieki M. S. W. w 
Krakowie, irL żw. Gertrudy 12, I p-, drzwi 
Nr 18.

PROTEST W SPRAWIE GDAŃSKA K ra
kowska Kongregacya kupiecka wysłała do pre
zydium  Rady ministrów w Warszawie nastę
pująca depeszę:

P.cde Krmgregacyi kupioekiej miasta Kra
kowa polcriła mi przesłać wyrazy głębokiego 
bólu i protestu z powodu wieóci. że Gdońek, 
nie<rdvś rrasz. niema być znów naszym, a zara- 
?»m zews<~ryć. te  bez portu, bodącego w na
szym wytąesnem posiad*nhv niema mowy •  
wWHm i niezależnym handlu polskim.

Krakowska K ow regaeya K npiock* Starszy 
Dr H cnrrk Szaraki.

"W SPRAWIE ZASIŁKÓW WOJSKOWYCH. 
M:, "iJtra i komunikuje, te  mî iekłe btnro ćPa 
zasiłków wojskowych przeniesione zostaje z uL 
Jżgief!cińskiei 5 na tri. Grodzką L 81. T p., a 
obrdwie komisye zasiłkowe dl* miasta Krako
wa połączone zo«rałv w jedna i urzędują w do- 

, nn przy iri. .Tafneilońskiej L 5. TT p.
POŁĄCZENIE TELEFONICZNE KRAKÓW- 

PRAGA Oddział pras. O. G. K. ogłasza. Na 
zasadzie rozkazu naczelnego dowództwa Nr 
Szt. Gen. 1704 Tl z dnia 31 marca b. r„ zezwala 
się na połączenie telefoniczne Krak ów-Prag* 
Upoważnieni do rozmów są tytkę poeiadaem 
spoeyalnyeh legitruiącyj, wystawionych przez 
ministerstw* spraw zagranie—ych, a potart a  
dzonych przez D. O. G. w Krakowie, Oddział 
1r.formacyjny. Legityinacr* te muszą nrieó pod
pis majora $ ci eźrńs kiego.

CT El EONA PO K 13. Związek Spółek pro
ducentów bydła i trzody chlewnej „Dobytek" i 
otworzył druga iatkę na pL frw. Ducha obok 
mjpiakieeo teatru, gdzie wyrobu}# cielęcinę po 
K 13 za 1 kg Mle?a wołowego „Dobytek4* nie 
może wyrębywać po K 12. albowiem cenn K 12 
za miroo nie stoi w żadnym atOBiinkn do cen 
żywego towaru, a ,.T>oiiyrok“, mko insfytu- 
cya nie obliczona na zreki. nie może też* pm  wa
lać aobic na straty lub i-nn* niedopetazcznlne 
proktrki
ARESZTOWANIA 1 KONFISKATY W SPRA

WIE WYWOTU SKÓR. Areeztowani w aferze 
skćmcj Dr Esriri Dunl-elblum i bracia FWi »o-1 
stali odstawieni de wiezieó sadu kraj. kar
nego. łącznie  z tą sfero skonfiskowano 6 pak 
skór na podcsrwr. Nadto znaleziono w sieni 
doirru pod 1. 5 orzy u' Krakowskiej 4 paki 
skór. wartości ponad -^oo 000 kor Do skÓT 
tych — jak informuje poi b y  a  — nikt przyznać 
się nie chce. Nie dziw, te  stanowią one „res

naDfua, gdyż paskaj-te. kteray je gromadzili, 
nie kwapią nę do kryminału.

DEPRAUDACYA W GAZOWNI M IEJSKIEJ. 
! Wyszła obecnie na jaw znaczna defraudacya 
iw gazowni miejskiej. Zajęty jako inkasent w 
i gazowni Franciszek Mełieher, Czech, zdefrau- 
I dowal przeszło 40.000 kor. I zbiegł do Czeeh. 
Z Bogomtua wysłał do dyrektora gazowni iro
niczną kartkę, w której dziękuje za służbę. 
Mełieher zoctawM w Krakowie żonę i troje 
dzieci.

CŁO NA TOWARY PRZYWOŻONE Z CZECH 
|l WĘGIEŁ Izba handlowa w Krakowie podało 
: do wiadomości interesantów, ii reskryptem teie- 
graftcraij w i  12 kwietnia h. r zarządziło Mi- 
nfeterrtw* zkarbu, te towary, przywożone do 
Pofekl przez granicę czeską i węgierską, podle
gają ocleniu wedle austryackiej autonomicznej 

i (stop* ogólna) taryfy ektwej z dnia 3 lutego 
11906 z 200% d o d i t k. 1 e jb w  wypadkach 
zapłaty da banknotami

Z Polaki ł ze  łsrla ta .
Z PRASY. W  m iejsce zaw ieszonego  w W ar

szaw ie „D zienn ika  P ow szechnego  “ zo sta ło
w skrzeszone „Słowo**. P odp isu je  je  p. Michał 
Rom  aa, jak o  re d a k to r  i p. P aw eł G órsk i, ja k o  
w ydaw ca.

TRAGICZNA ŚMIERĆ LEGłONISTKJ WE 
LWOWIE. Pisma lwowskie donoezą: W piątek 
po południu wyładowywano na tutejszym dwor
cu głównym towary z wagonów, które nade
szły z Warszawy, jako dar cha ochotniczek 
LegE kobiocęj. Niedaleko magazynów stał wóz, 
zaprzężony w parę rosłych konL które wypwćy- 
caył kapitan SnlimirakL Legkmistka Gralaka, 
która niedawno tomu przybyła z Poznania, 
chcąe ta  wstąpić de Ł  L . trzynwJa lejce, aby 
się konie nie płoszyły. Dworzec pod tę porę 
był gęsto ostrzeliwany pracz artyleryę ukraiń
ską. Dwie towarcysaki Grnbekiej: Janikówna
i Badnarzówna w spólnie ze staŁącym kolejo
wym znosiły iyw oo.-ć i łs.d(s'>-ałjr ja na w ó ł  
Wtem padł granat na te miejsce, a  skutki ska- 
plozyi były atraaroo. Grąl^ka zosta ła  zab ita , 
Jamikówu* Bodrianów-uą 1 służący kolejowy 
są ciężko ranni. Również zabite zostały konie. 
Grabska umierała przytomnie. Konając, błaga
ła, aby napisano do jej rodziców, te  proeił* w 
ostatniej chwili życia o p rzebaczen ie  za  to, H 
uciekła z dom u bez Ich pozw olen ia , aby bron ić  
grodu Polski. D ziew czę te  było u czernicą V kla
sy licea lne j w  P oznan iu . L iczy ła  la t 17.

WIELKA KRADZIEŻ NA POCZCIE LWOW
SKIEJ. W dniu 1 listopada 1918, a więc w 
dzień Inwazyi ukraińskiej, została ua głÓVneJ 
poczcie we Lwowie skradzione gotówka około 
700.000 koron. Obooni# przed śwjętaori sgło- 
siła się w krakowskiej pollcyi jedna i  urzędni
czek „Dobrtku**, r.. W  1 z e z n a ł*  te  k rad z ieży  
te j dokonał Augwrt Krogulskl, urzędnik d o 
bytku", który te pieniądze ukrył u niej i u nie
jakiej p. 8. Za zamflezenie o tej kradzieży 4al 
każdej po 50 000 K. Na tejzaeadzls poiicya are
sztowała w Krakowie Krocułskiegń 1 odstawi
ła de więzieni* Śledztwo w tej sprawie pro
wadzi sąd wojskowy we Lwowi* bo o udział 
w te j  kradzieży podejrzany jest jakiś słertaufc. 
KrueuteH  jaJte w a k w ry  a a iodo o y św—to ro 
ta, stw orzył w# Lwowie służbę „wywiado
wczą praec iw Ukraińcom" i w ten sposób, wśród 
ogólnego zamieszania w cuaafe ruskiej hrara- 
zyi, okradł skarb peMrf a a  700.006 koro*. 
Podobno około pół mffion* koro* poiicya Kro 
gnłsklonni odebrał*

Zaw iadom fenia f korm m ikafy.
AKADEMIA U M IE JĘ T N O śa W KRAKOWIE.

Posiedzenie wydziału historyczno-filozoficznego 
odbędzie się we w torek 29 b. m. o godz. 12 w po
łudnie. Porządek dzienny: Dr Adam Kłodziński: 
a) Zasługi Piastów śląskich, opolskich 1 kujaw skich 
koło odrodzenia K rólestw a polskiego przez Łokie
tka; b) Darowizna Łokietka na rzecz W ładysła
wa kozielrko-bytom skiego z r. 1316; e) Siady prze
lotnego zwierzchnictwa Łokietka nad Śląskiem. 
(Z cyklu Opole i Sląek za ło k ie tk a , Nr 6, 6 i 7).

W OSTATNIM WYKŁADZIE RECYTACYJ- 
NYM, poświeconym twórczości Ju liana T uw im * 
wezmą udział, nte jak poprzednio ógłossono p. 
Solska, leci pp. Luczczkiowicz-Gałlowa i Zygm, 
N ow akow ski W ykład ten  odbędzie się się w Koł- 
lagium wykładów naukowych w piątek 25 h. m. 
o gods. o po poł. — Dii ety do nabycia oodzieo- 
nie od godz. d—8 wieczorom w kancałsry i ^ .o llo -  
trhan**.

KOŁO KRESÓW  WSCHODNIO - GALICYJ
SKICH. Celom zorganizowania i skonsolidowania 
kiiku dotychczas oddzielnie, działających knmttó- 
tów w Krakowie dla niesienia pomocy G ałkyi 
wschodniej, odbędzie się zebranie w sail krakow 
skiej R ady powiatowej dnia 24 b. m. (we czwar
tek) o gtulz. 6 wieczorem.

Z T0W . FILOZOFICZNEGO W KRAKOWIE. 
Na zebraniu naukowem we czwartek 24 b. m. o 
god*  6 po poł. w sali seminarwum filozof. biL 
św. Anny 12) prof,. Dr W itwiekf ze Lwowa od
czyta swój przekład P latońskiego Krytona. 
W stęp po 1 kor„ dla słuchaczy Uniw. JagieiL 
40 hiai_ zaś dla członków Tow. filozof, i Koi* 
filozof wstęp wo!nv.

KOMITET CZERW .KRZYŻA DLA WSCHO
DNIEJ GALICYI będzie, począwBzy od dnia 23 
bm„ urzędował w sekcyi prasowej biura prezvdvai- 
nego kraj. Sto w. Czerwonego Krzvża w K rako
wie, przy ni. Pędziehów 16 (Instytut Maryi). Inte
resantów  w sprawach jeńców, internowanych, ko- 
respondeacyi i t. d. przyjm uje komitet między 
godz. 11 x 1 w południc.

KRAKOW SKI KOMITET RATUNKOWY DLA 
LWOWA przeniósł z dniem d 7lsioj?7vm obluro 
swoi# » U niw ersytetu na ni. Radziw iltowską 4. 
Riuro o tw ade będzie, iak doty^ tczas. ud g dz. 11 
do 1 w południe. N atomiast iiiuro urhodróów. ob
jęte obeCnit przez Kom itet obronę kresów, pozo
staje n* razie nadal w Uniwersytecie tania B5Y. * 
jost otw arte po południu od 4 do 6

O AR NARODOWY 3 MAJA. Celem /organizo
wania zbiórki na ..Dar n.trodoww** 3 maki** zbiera 
się diiA we czwartek, o godz. fi w lok Alu T Ę. L  
tśw. Anny 5) grono pań. Panie, które ?. jaki-ero 
k'ćw iek powodu zaproszenia na czas nie otrze ma
ły, pro*i Zarzad g łó iray  T. 8. L. o łaskawe nrzy- 
bycie ber zaproszenia. Każda pomoc he-Gie i  
wdzięcz, poje i a przejęta.

POD7TEK0WANTE. W ydział Przytuliska skład* 
P. T . Dowództwu m iasta F rakow a serdomme ' “>- 
dziękowanie za przesiane „pięćset koron*** z fun- 
du aż*  ihleran# w dowództwie m iasta u* oei# 
PrzymReka.

i DR PT* ‘ŻMOWSKL zam iast wieńca na trumnę 
j. ł  Stefana ,Tenty** na wdowy i sieroty no no- 
legrych pod Lwowem 50 K.

UC2EN1CE SZKOŁY WYDZ. im. Konarskiego 
złożyły s okazyi imienin ks. katechety na kolonię 
w akacyjną w Kochanowie K 371.40

! Repe rt uar te a tru  miej. iin . J. S ło w a c k ie g o  
! C z w a r t e k :  „Krąg interesów" J. Ben*
yenta. ^

i P i ą t e k ;  „W ygnany Eroa" T. Łonczyń- 
skiego.

S o b o t a :  „Tajtuffe" M o lie i*  
i N i e d z i e l a :  PopoŁ „Obo^wiązek" H. L* 
redan** wieczorom „W ygnany Eros" T. Eon- 
eeyńBkłego.

R epertuar m iejskiego te a tru  pow szechnero. 
i C z w a r t e k :  Pierwszy wyztęp goćchmy Si. 
Ijutke-Zawadzkiogc ^ la z e p a 14.

W  p i ą t e k :  Il-gi występ gole. Stan. Kmke-
Zawadzklogo: „Alazępa *

S o b o t a :  ih -ci występ g o to  Stan. Knake-
Zawarizkiego: ^Łazejm**.

I N i o d a i e l a :  Po pohidnin „Laleczka z sas- 
klej porcelany". Wieczorem „Podjazd doprzy- 
jadetakf*.

Od Wydawnictwa#
P r o s im y  o  r v c h k  o d n o 

w ie n ie  p r z e d p ł a t y  w  celu 
u n ikn ię c ia  p r z e r w y  w  p r z e 
s y łc e  d z ie n n ik a .

Dziś premiera Joieclif.
WleBd, światowy filia w 7-tnia eaęśclach, 

s prologiem:

IIERITAS HINGIT
(PRAW D A ZW YCIĘŻA)

■ BSą M ay. N t^w iększa brcydzieło  sezonu 
bieżącego.

T r a ł STEFAN JENTYS.
K. Htf pB«d 40  loty objąłem katedrę bo- 

ttniM w Dobl Lnach tnrócS na aiebie moją
uwagą p w y  pierw szym  z nim zetknięcia 

mk»Uritata, świeżo przybyły uczeń, zdradza- 
jący v  kaidej odpowiedzi, w każdem ode 
zwania ąjją taką bystrość  umysłu i takie 
zdżilaetoś, ta  o d  razu powiedziałem sobie, 
ta jeot w  nan pierwszorzędny materyał na 
wył.ślBąjj* scBoose^o i profesora. Im bliżej 
f» p&tata peans wałem tern bardziej utwier- 
T* »t» ata we umie to przekonanie. Tym 
■czriWB byt Stefan Jentys. Ponieważ inte
resował TŚę aajwięcoj przedmiotem wykład*- 
nyra p M m in , więc zadzierzgnął się nie- 
bam em  taśęiłry nami węzeł serdecznego 
przy u Iftośa. który przetrwał bez zmiany 
orze? w b r t t e ś f l i  la t  aż do przed wczesnej 
jego ta ii i i i

urodził się w Warszawie 
w r. 4989. Tte szkół średnich uczęszczał tam
ta, t e  świtały 4abłańekiej wstąpfl w jesioni 
IS78 i ja# najchlubniej ukończył ją w r. 
1885. Ik ła l i  dwbłańska nie bybt wówczas 
tom, retaa dzisiaj, mieściła się w małym, 
partorowym hudy-nku, w którym obecnie 
7tta.tdnjs taę w.kola parobków. Pracownie 
błły tak ataoni i słabo uposażone, że nawet 
praaJulMżM itajuŁementarniejszych ćwiczeń 
i diitaCtelssutyj z uczniam i u  największe 
napeżykate Iraaeośd, a o wdrażaniu ucz- 
JÓiłw do jakiejś * * i»0J7.rolnej pnicy nie by-, 
b  ta twy. Pj-scBwuia chemicŁua za rmow^R

prócz sak wykładowej 8 pokoje, praoownia re spełniał przez dwa lauu W jesioni r. 1889 
botaniczną dla profesora i uczniów naeem zestal zamianowany profesorem rolnictwa w 
dwa małe pokoje. W tej ciasnocie, w tem Dublnnach i na tom stanowisku pozostawał 
abótawia, praca nie była kutwa dla profeso- trzy lata, L j. de jesicaii 1892 r. Byl to czas 
rów, a cóż dopiero dla uczniów. Musiał za- hardzo żvwej i produkty pracv nauko- 
tem mieć niekłamany pęd do nauki i nie- wej Jentys* Na ten czas preypsu!:.' ■ niektó- 
małą energię i wytrwałość młodzieniec, któ- re jego prace fizyologiczne. lirukowaue w 

117 w takich trudnych warunkach nie po- ■ wydawnictwach Akademii krakowskiej, jak 
| przestał na uczęszczaniu na oboy^zkowe ' ,.o wpływie dwutlenku węgla w powietro.u 
wykłady i ćwiczenia, ale zapragnął próbo- gleby na rozro3t*korzent roślimjiych. ó przy- 
wać swoich sił w samodzielnej naukowej czynach utrudniających wyleryoie dia.stxr>r w 
pracy. Próbę tę młodziutki uczeń podjął liściach i łodygach roślin, na ten toż czas 

fi wypadła ona zupełnie pomyślnie. W owej irzypadają także bardzo dla chemii rolniczej 
ciasnej pracowni botaioicz.nej wykonał we- ważne jego prace nad rozklulem odchodów
reg doSwiadczeń nad oddyehamiem śróddro- 
binowem rośltn ą rezulto.tr- jf.h. kto e nowe 
fakta przyniosły nauce, ogłosił jako pier - 
ssą swą pracę w „Kosmosie44 w r. 1883.

zwierząt domowych i icli wartością na woro
wą. Te prace rozpoczęte i dość daleko już 
posunięte w Thibfeinach wykończył jeszcze 
potem w Krakowie; wyprzedziły one zmacz

Otrzymawszy w r. 1884 etypendyum od nie głośne w tym kierunki prace Wagnera
W rdaału krajowego udał się na dalsze stu- 
dya zagranic i przez dwa lata odbywał je 
w Lipsku, Monachium, Bernie Szwajcar-

i Markena, a zdaniom mojem przewyższały 
je gruntowością i krytyeznor; ći:i.

Świetnie zapowiadająca się dzi:K
skiem i Tybindze. W Bemie pracował u naukowa i nauczycielska Jentosa w Dul k- 
Neuekiego, w Tybindze u słymtego fizyo- nach, przerwana raestety została tek zwy- 
loga roftim Pfeffera. Tam też w t. 1886 u* 1 ktom u nas brakiem tolerancji cudzydh 
podstawie rozprawy .yo wfdywie wysokich nrsekonań, jaką tym razem objawił wzglę- 

' ciśnień na wzrost rośEn“ i zdanych egzami- dcm Jentyaa Sejm i Wydział fetorowy. Był 
nów uzyskał stopień doktora filozofii. W -le- to czas. w którym Sejm uchwalił w zasadzie 
ci© r. 1887 zwiedza! rozmaite rolniczo stacje wprowadzenie w szkole ?*fibleńsikiei ścisłego 
doświadczalne^ w Niemczech, Talgii i Anglii, internatu. Zdarien^ -Jfentysa, jak się potem 
a powródwę*y do kraju zaczał wykładać roi- j w praktyce ołp^ało słusznem. ta inowracya 
niotwo w szkole Lublańskiej w charakterze nie rokow*>Ł powodzenia i mogła się stoć 
;tdjupkt* Chcąc się zetknąć bezpośrednio dla a jś ^ y  szkodliwą. Temu zapatrywaniu 
* praktyką rolniczą przylał równocześnie o- d ^  Jentys wyraz w wydanej w odbitkach 
bowrązki rządtro folwarku dnWać^kiego, rocznika dubheń3kiego broszurze, którą w

najlepszej wierne rozesłał poełotn sejmowym. 
W Sejmie powstała z tego powodu terrza, 
wzięto to za bunt profesorów przeciwko 
władzy sejmowej, wyrzucano Wydziałowi 
krajowemu, że ma słabą rękę wobec swoich 
podwładnych. Wydrótł krajowy nie zrtalasł 

j w sobie dość energii, aby wobec Sejmu-wy- 
stąpfć w obronie gwarantowanej przez usta
wy swobody obywatelskiej wypowiadania 
dowem i pismem swoich przekonali i chcąc 
pójść po myśli sejmu, doł Jentysowi za na
pisanie tej broszury naganę. Tę niesłuszną 
naganę, za czyn, w którym miał na oku je~

' dynie dobro imMytucyi, w której pracował, 
wwiął Jentys tak dalece do serca, że choć 
już miał rodzinę 1 nie miał ani majątku ani 
żadnego odpowiedniego stojnowiska na wi- 

; doku, podał się do dymisyt i w josieni 1892 
roku z katedry ustanił, przyjawszy na razie 
pod -zMne stanowisko asystenta katedry 
:hgi'v| rolniczej na studyum rolniczem w 
'inkowie. Ten krok, który ciężko nn. dal

sze m życiu Jentysa zaważył i w oczach wiie- 
lu mógł uchodzić za lekkomyślny, był prze
cież tylko następstwem całej jego natury. 
Niezłomna wewość oburzająca si» na każ
dą niesprawiedliwość, siła przekonań, odwa
ga cywilna, stanowczość i może pewna bez
względność w wypowiadaniu swego zdania 
bez oglądania się na skutki, jakieby to dla 

[niego za sobą jmoiągnać mogło, były przez 
! całe życie cechami jogo charakteru, które 
budząc dla niego szacunek, nieraz przecież 
narażały go r» przykrości I konflikty.

Przeniósłszy się z samodzielnej katedry na

starowoteo asystenta, postaw# «ą Jentys, 
ma jacy już dość liczną rodzinę w ma tery ab 
nych warunlcach bardzo ciężkich, bo szczu
pła płaca asystenta iwa mogła wywto.rczvć 
aa utrzymanie, wskutek czego był zmuszo
ny, prócz uciążliwej praew prowadzenia ć%«4- 

’ ozeń w ba.rdro mehygieniczn^m lokalu za
rabiać jeszcze na życie przez oktanie licznvch 

[artykułów popuiemo-iaankowych, co się od- 
j biło bardzo niekorzystnie na stanie jego 
adrourin, W r. 1894 habilitował się jako do- 

j cent chemii rolniczej l  rolnictwa na Unrwer- 
! Sytecie Jagielłońskiśn i wielokrotnie zastę
pował w wykładach rolnictwa coraz częściej 

! zapadając ego na zdrowiu śp. prof. Ozaroom- 
| skiego. Na stanowisku asystenta poczoetował 
przez lat ceteiy, aż Me mogąc aię doczekać 
ustalenia bytu, przyjął w kwietnia 1897 r. 
posadę chemika miejskiego. Donćero w r.

11899 po śmierci prof. Uzarnomakiego został 
samianowaunY nadzwyczajnym profesorem 
robactwa i mógł wrócić do swe^o właściwe
go zawodu, do którego tak śwktno nornic 
dał kwaliflkacye. Tak więc ów smutny eot- 
zod c nękaną udzieloną Jeotyaowt ra krok 
natchniony wyłącznie troską o dobro szko
ły duHańskiej przymórf wielką azłoodę ni® 
tylko leirru. ate co gorsza także poWrfej nau
ce i polskiemu rolnictwu, paraliżując na 
przeciąg siedmiu łat działalność naukową u- 
tolentowair^ro młodego profeaora v  chwiH 
jej najkuiniejszego rozkwita i w wteku na
dającym się na jlepiej do naukowej pracy,

(Dokończenie nastąpi).
EMIL GODLEWSKI



f

Nr. m OLI. O.

G dań-k. pnskarza, 
cem z,j| Cię,

Polaka, eo b łyskotk i jako złoto bierze, 
W ygnanego Ecor-a —  w szystko  to znajdziecie  

w ielkanocnym , p iętnastym  
numerze!!!

WisThT.oot.

W „SA TY R A 44

który żyw- w! we Lwowie nie złożyli wymaganej przysięgi,
wskutek czego prezydyum sądu zawiesiło ich 
w urzędowaniu. W odpowiedzi na to intereso
wani wnieśli protest do ministerstwa sprawie
dliwości. Dowiadujemy się, że mmistarfttwo roz
strzygnęło już tę kwestyę. Ministerstwo stoi na 
stanowisku, że postanowienia konwemcyi hag-

   , . _ . . .  skiej o okupacyi nie mogą miód w żadnym wy-
Nakładem Spółki Wydawniczej „ fiojn _ padku zastosowania do ziem byłego zaboru! 

w Krakowie (Czrysta 19) wyszła z druku me- 
zmicrnie aktualna broszurka autora „Na 
Siralnem Podhalu44 Kazimierza Przerwy Te
tmajera p. t. „O Spisz, Orawę i Podhale". —
Cena egz. 1.50. Do nabycia we wszystkich 
księgarniach.

K rakow ie (■ z y 6 ta J 9 )  J  austryackiego, gdyż ziemie te  stanowiły inte- waną.
gralną część państwa polskiego i wskutek u -i

stania zaboru, jaka nustępatwm rapudbrięcta się 
Austryi, wracają mat t -■ e  -ts At PoktL
0  efcupueyi zatem sm moim kjrń ■owy. 
storst wo spnwiedlhroM wynta udanie, ** 
sędziowie i tauędniey, którzy u tym stanem 
rzeczy nie chcą się pogodstć, ule mogą być 
uznani aa funkcyoaaryuszy państwa pofałdega
1 tolerowani w służbie w części kraju, nad Ud
rą władza polska izeczywiśd* jest wykocy-

M D 9 9  » « sk  Patera.
Obrady konfersnayi pokojowej.

Warszawa. P. A. T. W wywiadzie z re- 
Stfktorem ..Kuryera Porannego14 oświad
czył gem. Haller, na zapytanie, jak liczną jest

Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie biuro ko- <k*s.k marszałek Foch i admirał Wemyw t v
respondencyjste donosi s Paryża; Wczoraj tychmrawt wyjaśnili Niemcom sytfcuacyą. Z
T l o y d  G e o r g a ,  C l e m e n  e « s «  i O t- warunkami pokosi prelimiziamego jest teraz
l a n d o  konferowali dałej w kwestyi Adrra- to samo, oo było s warunkami rozjamu. My

jogo armia, że na pytanie to nie może ściśle tyku. Następnie Wilson, Lłoyd Geocge i Cle- stawiamy warunki, które Niemcy mają przy- 
odpowiedzieć. W każdym razie generał o- menceau otradowudi w kwesty! K i a o o z a u jąć, albo odrzucić, a nie dyskutować rad 
kreślił ją na około 100.000 ludzi, wszystkich co do której kontrowersyo między Japonią nierrd. Będzie można dyskutować ™d retny-
g&tunków broni Materyał wojenny, przo- A Chinami nie zostały jeszcze usunięte. Jn- mi punktami tylko w uprawie ich zastoso-
zUaozony dla formacyi Polsoe, przewożony 1ponia życzy eobio załatwienia tej sprawy wr-rtia, a nie nad *8wa<łmc*ymi waj-urtkamL 
jest osobnymi transportami, które są kon- przed |\zybyciern dologacyi niemieckiej. Wsmełri, które zostaną przedstawione Niem- 
wo.jowa.ne poucz żołnierzy Hallera. Prayje- 1 Itn&ów. P. A. T. Radiotelegr&m stacyi *>jń wynikiem ecteromiesięoznej dysku- 
chalŁśrny, aby bronić granie ojczyzny przed krakowskiej z Paryża; W mieszkaniu Uny- między państwami eprzymierzoneini. 
wrogicm. Spoczywać nie możemy. Ja z moim <ja George4a odbyła się we wtorek w polu- Mieszczą one w sobie wiele kompromisów 
sztabem zabawię w Waosaawie dni kilka. Na ! dnie kotnfereneya, w której wzięli udział Cle- : i tworzą rodzaj ogólnego kompromisu. My 
pytanie oo do pogłosek, cay na podstawie menceau i Orlaindo. RsuŁseno w dalszym cią-ji nasi przyjaciele zgodziliśmy się na. nie, 
umowy Komitetu Narodowego w Paryża z gu na/l rozwiązaniem problemu Adryaty- Gdyby zasadnicze pierwiaetki ich zostały 
władzami francuśkiemi uniezależniony je st! ckiesro. Kanforemcyę kontynuowano po po- roc.łożoce na części nie powstałoby nic ia-
csłkewJcle od naczelnego dowództwa w kra- łmdniu, a wziął w niej ndtział także prezy "ego jak zamięszarae.
ju, odpowiedział HaJłer: O umowie takiej dout Wilson. Naradzano śę  nad sprawą , , ...
nic nie wiem. Mogła ona jodynie być zawar- S z a n t u n g u ,  co do którego istnieją ró- KOSsICyi! jirZyZBSjB SWfOSuĘ liIG3łC!Jlll.
ta przez rząd polski na "podstawie uchwały żnice. Japończycy domagają się. aby pro-, . . ,
Sejmu. Na podstawie takiej uchwały toczą blem ten nos,tai rozwiązany przed nrzybr-' Wiedea. P. A, T- Wic enskie brano kore- 
się, ntkaiauu wiadomo, rokowania z rząpiami ciem Niemców do Paryża. Kondsva dla spoticency/nc onosi z Berlina: Jak się do-

' ' spraw polskich obradowała we wtorek ra- ™ du .]0 „llerbnw Tagbbitt i  -0«newy,
no. Po południu we wtorek obradowała ko- 

'"ra ekoromicEna.

en tenty oo do zaw arcia przymierza wojsko
wego. N ie są one jeszcze zakończooe, tak 
póndedBiiaJ wczoraj generał Henrys. W koń
cu na zapytanie eo do sf/ywr*-1-,' 
nogo dowództwa w kraju, oupov>. :u-.iut. ge
n era ł Ha.11 e t: J a  osobiście w grę tutaj nie 
wcbadHę. Separatystycznie armii polskich 
zależcie o d  m iejsca Jeh  orgaitizewawd*, t r a - iż e  gcu . Nondanst przesłał kouilsyi rorzeimo- 
ktować nie w olno. Chociaż stoję na czele wej w Spaa w dniu 20 b. m. pópoŁ nststę-

SKUH WWSWłti! I W Ę
Paryż. P. A. T. Pnasa niem ieeka dor.osi,

armii powstałej na obczyźnie, 
■ - «*|ł państwa.

uzależniam

^ h aB uhN. HALLERA.
  .a . P. A. T. Szstaib gen- Hałłcra.

tworzą: €l«n. V o u i i l e m a n t  sscf aetaJbo, 
gen. ICnuTdnn,  podpułk. A l l o g r i n i  z»- 
st-ępna yn«fv. sztabu major P o p ,  iatendent 
G t n e t ,  podp'ułk. I w ano  w e k  i, podpułk. 
P.:a y-«.T, major M a 1 i »  ow  e k  L asajor 
S ^ u l - Ś k i o e b d B - K r a o n u ,  l a -
r ę b a ,  a —pfarn W o j e w ó d z k i  żtd.

?raen!ad weisk Halterr.
Warszawa. P. A. T. Dziś o godz. 9 [ pół 

rano odbył się na placu Saskim przegląd bo- 
tafioou szturmowego wojsk gen. Hafienu — 
ftsagłądm dokonał gen. Hattcr 
ffiśłoitków arisyi francuskiej, 
skiej, z gen. Leśniewskim na czńłe. Rsąd ro- 
prezofttował zastępca prezydenta ministrów 
minKter spraw wewn. Wojciechowski — 
łhsfegląd wypadł imponująco. Postawa świe
tnie wyekwipowanych Hallerczyków obu
dziła ftirtMzyrem tłumów, które wznosiły o- 
Icrzyki na cześć wojsk polskich. Po praegłą^ 
d:de, batabon udał się na dworzec brzeski, 
skąd  odchodzi dzłś na front.

‘Viec narodowy we Lwowie. ^
Lcrów. P, A. T. Wczoraj odbył się tutaj wiee

m z iL i '! ?  stara!>?em Komitetu obrony narodo
wej; wygłoszono«szercg przemówień, peeaem 
uchwalona następujące rezoluCye:

Herb nor T.igblatt"
N ombmt wręczał x polec/wda 

•■frań-enikingo orerydenta minisitrów TDrorr̂ e- 
Ickiei komis\-i iwejmonej odpowiedź ira 
niemiecka notę t  dnia 21 kwietnia. Zapo- 
'Arniają, że odpowdedź ta mstswa wszePde tru
dności. jakie stały -leszcze na dradze. We- 
dhig terro samego dziettnika, niemiecka de- 
łegucya pokojowa będzie się sk ładała  z 80 

pującą notę: osób. \
Prezes ministrów, minister wojny telegra- Wietfeń. P. A. T Wiedesiskie biuro kor. 

fuje dnia 20 kwietnia co następuje: Proszę donosi b Pclrna: Wolff donosh Oalpew ;odż 
doręczyć rządowi niemieckiemu następującą marszałka Focha na niemiecki telegram z 
odpowiedź rKtdów eptaymierzonyeh i zjed.no- d?iia 21 kwietnia zawiera ustęp: Niemieccy 
ozonych. Rządy eprayTnierzonę i zjed ooeso- dek gad będą me?U edkćhać, kiedy będą 
ne ide mogą tóę zgodzić aa delegatów upo- do dero gótowt Będą oni mieli swobodę po- 
wainkrnych jedynie do odfcbrania tekstu ar- ruszania się ! porozumienia się z Ich mlsyą, 
tyku i ów pokojowych, jaśt to rząd iwemiećki tak samo ibędą mieli swoltode telegrafowanie 
paapomjft 4 ■■ifiwolaae ■  tądaó ad aządu,; telnfonownoia zo swoim rządem, Jak się 
rimnioekśego, aby wysłał takich pełnomoo- dowiaduj* Welff, fetegaoi odjadą z  Berlina 
raków dn WenwJtu, któmy będą mieli eał-' <v ponłedrMek.
kowlte pełnomocnictwa do rokowań nad u- 

; regulowaniem kweatyi pokoju w tej eamoj 
mierze eo przedstawiciel rządów spraymlo- 
rsonych i ijednoczonyeh.

Na notę tę ntem. mśoister spraw 
odpowśwtmał p a w  przedstaw iciełs. w 

ftoece donieść tamtojszeum pneedetaswb 
eMlewi Fnmcyi, celem pedaeda <do wiadomo
ści państareprzyadorzonyołi f tjodmocoonycfe 
eo naetępuje:

Po TWtdesfcuaa rządowi niemieckiemu we
zwania rządów spmymiernoeiych i ijedno-

DOP1ERO 28 K W IETN IA .
Wiedeń. P. A. T. WśedeJtakie Biuro kor. 

donosi * Paryża: rtóeoruiiki donoecą, że rzą- 
i dy spnymieraoiłie powiadomiły rząd niemie- 
! cki za. pośrednictwem generała Noudanta, że 
są gotowe przyjąć dtflBŁgłńw niemiedklch 
dnin 28 kwietnia.

Traktat pokojowy a orałby Hiemiee.
Kraków. P. A. T. Radio stacyi krakow- 

cmouyoh, aby delegaci niemieccy byk zaopa- skiej z Lyoaru. 23 kwietaiia. Z Waszyngtonu 
trzem w takie astmo pełnoałoan»otma, jalc donoszą: Z kół dobrze poinfpormownnycli,
przedstawiciele rządów sprzymierzonych ł które ntrzymtiją»stoeunki z prezydenturą, ia- 
zjeduocztmych, rząd niemiecki wychodząc z formu ją, że ugoda wypracowana w T^yżn 
założenia, ie  łącznie z przedłożeniem tekstu jest na ukończeniu. Nie wiadome jeszcze, 
preliminąryów pokojowych zamierzone uą ozy bedzźe ona traktatem formalnym, kon- 
rokowanra w sprawie ich treści wyznaczył j wejicyą, czy też zwykłą ugodą. W każdym 
następujące osoby, zaopatrzone w odpowte- . j^ ie  akt ten jest przeznaczony do tego, 
daae pełnomoonictwa na swoich delegatów: 'ażeby wzmocnić traktat pokojowy i za,pe- 
ministra spraw zagr. Brockdorffa-Rantzaue, wnić poparcie FYancyi na wet na wypr.^ek 
mm. sprawiedMwoćci Landtoerga, min. jx>- nowej inwazyl niemieckiej. Prezydenż Wii-

wniee aż d® wyzwolenia półtora miliona ładu; rda, nar. Leinerhi, dra Karola Melchiora, prof. 
pótekiegfi w całej Gałicyi wschodniej % pod ja - ' Schhckllnga. Na towarzyszy delegatów n- 
r/.mu ulcraińskiejo. j patraone są jeszcze oeoby, których nazwihfca

1 . Wiae wyraża konieczność wytrwania w j czfcy Giessbertsa, preŁjpnwłdego zgromadzę- 5oti jr-tjt przokensuiy, że IJiga narodów win
na dać w tym wypadku dostateczne gwa- 
ranc-ye. Jednakowoż u-Anaje on. że zadnim ta 
Liga zacznie spiołniać swoje funkeyo. ̂ mleży 
wzmocnić traktat pokojowy i zapewnić śtaa- 
ta bezpieczertetwo. Pizyjadotom swoim o- 
Awiadczyl żo treść tego aktu Wdzie róv,uio- 
zrsacma ® projełrtem Ligi narodów i^oba te 
•Łfcy będą rńw7łoc.xełire fmnbiikowaaie.

2. My obywatele miasta Lwowa domagamy 
się, al?y iwBpTzykltsine bohaterstwo I ofiary 
nie poszły na marne i zwycięstwo obecne nie

i stanowiska rząd niemiecki aajryohiej wy
mieni w drugim telegramie.

Rząd niemiecki gotów jest wysłać powyż- 
•/ostało zmarnowane, jak po części zmarnowano szo osoby do Wersalu, jeźek ©trzyma rękoj-
zwy.ięstw» a dnia 2 2  listopada. mię, że delegauń I ieh bowarzysEe podczas

3. Z Eorąeem uznaniem przyjmujemy do wia-; swego tam pobytu będą mich zupełną swo-- 
ilnmośei fakt, że Sejm ujął energicznie sprawę, bodę ruebu orur swobodę porozumfewunia POSTULATY WŁOCH.
oimmy ILwuwa w swoje ręoe i domagamy «łę się telegrafom i telefonom z  rządem menim- Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie biuro ko-
spduietiła jej niezwłocznie w całej rozciągłości, cłdm. Rząd niemiecki zastrzega eolśe na pó- resporadencypie donosi iekrowo z Londytra:

4. Składamy hołd najgłębszy bohaterskim żutej mianowanin osobsiych rzecotoBnootoów Włochy domagają się meograniczonego pra-
żńłEicraDm *a obronę miasta, generałowi Iwasz
kiewiczowi za jego stanowczość 1 energię 1 bra
ciom zn fitesfea Ci&37,yńfdn«eo, Królestwa 1 Wiel- 
kopolsld. którzy stwierdzili, że sprawa kresów 
z^chotteish jest sprawą całej Polski.

>. tiV*ta’-"Tnv iTr>c.T<'.taie, żc Lwowa. Gdańska, 
WielkesFraMti, iśłwska Oeszyńskicgo ! Górnego,

dla poszczególnych kwesty! pokojowych. . wa zwierzchniego nad większą częścią nijkt- 
Wyj»*d delegatów i ich towarzyszy opó- sta Biełd. Zadar, Szebcniko i Split mnją o- 

źnl się zapewne 0  kilka dnL Podptsu.y: tworzyć pewien rodzaj związku włoskiero 
Brockdorff Raaitzau. na wzór ^uwiązJbu bajwea-tyćk ie>gou. 1’ołc-

RJia U , J T*- J ird rM c u ! dniowi Słowianie opierają swoje żądania na
d > "  DclIZiC u y S J B S y i. [tern, że okolica Riełri i oinaz/w sięgający w

  n „ . - .  . . . Koków. P. A. T. Radio stacyi krakow-' g^b kra ja są ałowitńekie i domagają się zar
T Londynu: Prasa ntomieoka protestu- te™ portu dla siebie.

je już naprzód i żąda swobody zbadania w a-! Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie biuro ko
niaków pokojowych, tak, jak gdyby Niemcy Tespondencyjne donosi * Berlina: ,J3eu-
stały na równym poziomie x koalacyą. „Dal- fcsche Allgemedne Zeitung" donosi z Paryża: 
ły Chronicie44 pisze, że takie same wiado- Prasa, francuska ornawża żywo kweetyę a  
mości były rozpowszechraauio przed rozpo- dryatycką i popiera teraz z małymi wyjąt- 
caęciem rokowań pokojowych. Wtedy je- kami włoekie preteusye.

heiizlenry x wazeltdch sił.
Uęhwukow rezolucye przesłano Naczelnikowi 

pu listwa, wsaiKzatkowi iftejmu i prezydentowi
p ih lis tró w .

DARY AMERYKAŃSKIE DLA LWOWA.
Lwów. P. A. T. Rozdział darów amerykań

skich, pT7.-r’-.-nyćh dla Lwowa, rozpocznie się 
dnie 2 5 ra. Komitet zajmujący się rozdziałem 
(krrów, astraowS zasadę, że mogą się zgłaszać 
wszyscy potrzebujący pomocy w tych -ciężkich 
czasach, bezwzględnie na stanowisko społeczne.

Usuwanie sędziów ruskich.
Lwów. P. A. T. „Gazeta Lwowska44 donosi: 

Jak już pisaliśmy, sędziowie i urzędnicy sądo-

llowy przewrót na Ukrainie.
Wiedeń. P. A. T. Ukraińskie biuro praao-

Steniaławowo, że oderwanie się wielkiej czę
ści ukraińskich wojsk sowieckich od rosyj
skiego Tządw sowieckiego, pociągnęło za so

wę donosi z Kijowa, że Kijów został zajęty . ba dotkliwe następstwa dla położenia wojek 
przez wojska tikraińskie. i bolszewickich na Ukrainie. Powstańcy pod

Wiedeń. P. A. T. Biuro boresp. cytuje do-1 wodzą atamana Zełenyego zajęli Kijów z 
niesienie ukraińskiego biura prasowego ze wyjątkiem drugiego dworca towarowego i

kilka wsi w okolicy, aż po nzekę Lrpen. — 
TTkraiuney chłopi, którzy p-opierają powstań
ców, dotarli do Trubeski i wysadzi'! w no- 
wietrze mosty na Irpcnie. Powstawy znisz
czyli Ihźfcę kolejową. Bolszewicy opuści:! mia
sto Owród i punkt węzłowy kolejowy Koro- 
jdna Takie koło Korosśna zostały mosty ko
lejowa wysadzone w powietrze tak, że bol
szewicy są zewsząd otoczeni

Bolszewiof pribufo przełść na W?t?rv.
Wiedeń P. A. T. Biuro komospondcmcyjne 

donosi ze Stanisławowa pod datą dnia 21 
kwietnia: UkraiTtakie biuro prasowe donosi: 
Depesza iskrowa z Moskwy podaje, że rroj- 
aks bolszewickie zajęły Wołoczyska. Z Wo- 
łocaysk donoeyzą, że większy oddział bta 
wŁów, składający się głównie z węgiersldch 
jeńców, tratował przedrzeć <de przez obszar 
ukraiński % bronią w ręlca do Węgier, został 
jednakie w PodwołocEjskac-b rozbrojona 
przez -wojska ukraińskie. 2.000 Węgrów zo
stało hoz broni do Węgier oda2JUpa.rowaaycfc.

Rntnuni id ą  n a p rzó d .
Budapeszt. P. A. T. Węgierskie B. kor. 

doaioel że Rumuni w dalszym dągu posu
wali się w dniu 22 b. m. naprzód miedzy Ci
są a. Maroszem i wiee-noram byli pod Kisje- 
ne. Pod Nagyszaloota. pod Debreozynem i 
pod Matostalka, wojska nasze na kilku 
miejscoch okazały brak dyscypliny, wóród 
tych okoBczmuści w nocy opuszczono Da- 
breczyn.

K!qsk{ hsJszewików na Syberyi.
Kraków. P. A. T. Radio stacyi krakow

skiej x Paryża. Telegramy ogłoszone przez 
dzieniiik „Ruskaja Armia44: Fhiłki genorate. 
Ożbickiogo po zaciętych walkach zdobyły 48 
kwietnia J  o w s k w gub. Wiatskiej. Bolsze
wicy adekU w pppłodnu Wojska syberyj
skie Kajęty również miasto B o g u l m ę  w 
Sanui.taidej guberni gdzie zdobyły kcany 
łup. Ro^etónzyazmowTund zwycięstwami to
pi powstnją wszędzie przeciwko bolszewi
kom, w okolicach między północną coęścią 
ltefi kolejowej Pertnskiej a południem gubor- 
nS Somai-sldej.

Oddzioł rvx>jsk rosyjskich, przybywający * 
Archangielsika, a będący częścią MtnS pół
nocnej jest oczefciwamy w najbliżezym caa 
sto w O m s ku.

SPOKÓJ W MONACHIUM.
Wiedeń P. A. T. Wiedeńskie biuro koreep. 

donoea x Monachium: Położenie w mieście 
tost niezmienione. Praca zoetaia znowu pod
jętą. Organ socyalnej demokracji „Mńnche- 
ner Post4* wczoraj znów zaczął wychodzić. 
Komunikacya pocztowa jest otwartą tylko 
przez Ktrfstem albo Walburg.

Demonstracje uliczne w Wiedniu.
Wiedeń P. A .T. Ilastej po p^ndniu poed 

ratonoiu i pwed byłym teatrem nad wtórnym 
odbywały się masowe zgronradawia iw a -
Mów bezrobotaych, celem zajęcia stanowi
ska wobec komceayi poczynionych preen, 
reąd. Rząd przyznaj bezrobotnym podwyż
szenie msiłków, co obciąża dziennie budżet 
o 2 0 0  tysięcy (koron. Zgromadzeń*, mają 
przebieg spokojny. Gmach panajnentu ob
sadzimy joet -wojskiem.

Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie Biuro kor. 
donosi: 0  "godzinie tecciej po połudtiiu
zgromadzili się bezrobotni z pośród jeńców, 
którzy powrócili do ojczyzny przed ratu
szem, aby dowiedzieć się o odpowiedzi rzą
du na żądania przedstawione przez derrata- 
cyę w>'braną w zesc.łą &obo.tę. Równocze
śnie odbyło się drogie zebranie w tym sa
mym oelu w cynku Buscha. Mówcy wyrażali 
żal, że udział w zgromadzeniu jest ełaby i 
ośwdadcs-.yll że odpowiedź rządu nie jest za
dowalającą, w szcztgólności odnośrśe do 

żądania wydały 5900 koron fila leażdego * 
połvracaj:jc-ycłJ do kraju. Mówcy wezwali u- 
czestmików zebrania, ,aby się zgromadzili w 
piątek o godxinle trzeciej po południu w im
ponującej liczbie przed ratuszem, aby doma
gać się z naciskiem zrealizowania ich głó
wnego postulatu. Zgromadzenie rozeszło się 
w spokoju.

Scec. chorób diieri, cr- 
dynuie jaK przed wojnąDr. Teodor Cvbul3ki 

Rfsków, Ossifawa i  ci w Ma willa ScMetfi i
S o r o s t o w a n i e .

Oświadczam, ie  umieszczony w pismach te- 
serai, podający dobrą sławę mojej żony Ja
niny I-go ślubu Garguiowej w wątpliwość 
jest n i k c z e m n e m  i karygodnem dziełem 
znanego mi cresztą indywiduum, które, pod
szywając się pod moje nazwisko, inser&ty be 
umieściło i te  taż Janin* 1-go ślubu Gargiiło
wa, jako moja prawna tona, ma prawo używa
nia mego nazwiska i praw mego stanu. __

Antoni Górka, porucznik-lekar* weteryna
ryjny, Łomża, Dow. Okr. wojsk.

P o d z ^ ę k o w s n ie .
Przewielebnemu Ks. Kanonikowi Ludwikowi 

K asprzykowi Wie!. PP. Massarom, W. P. B.idcy 
dyrekcyi kolej. J . \Slad. Nyczowi W. Pani 
Horoaakiewicuowej i W szelk im  innym, którzy 
raezyfi eddać ostatnią prayshigę L p. Augu
stynowi Ptocharekiemu, składa tą drogą naj- 
«erdecxniej8xe staropolskie Dtog zapłać44

stroskana żona z córkami

Podziękowanie.
Bolesnym ciosem ciężko dotknięci— tą  drogą 

składają serdeczne wyrazy podziękowania 
Przewielebnemu Duchowieństwu parafii św. 
Krzyża, Księżom Kanonikom Masnc.mu i Krsu- 
pie, jak również inatytucyom: jak Radzie miej
skiej, Izbie handlowej, Zarządowi gŁ T. S. L , 
Zarządowi Muzeum Narodowego, Kołu demo- 
kratycanemu, ora* Wszystkim, którzy nam c:o- 
śli wyrazy współczucia i oddali ostatnią posłu
gę naszemu ukochanemu, nieodżałowanemu 
Qjoa A p. L u d w i k b w i  H a l s k i e m u

tona, córka i ’ięć„

Za spokój *|* duszy ś. p .

Bolesława Małachowskiego
odprawiona lottanle

M S Z A  j W I Ę T A
r kościele OO. Kapucynów dnia 15 kwietnia 

1911 r. o i^dz. * rano.

STRAJK NA G. ŚLĄSKU.
Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskiej B. kor. do

nosi z Bytomia na Górnym Śląsku: Stłejk 
ax Górnym Śląsku zakończył się.

WILSON ZOSTAJE.
Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie biuro ko

respondencyjne donosi z Amsterdamu: ,pUl- 
gemeen Hpndelsblatt44 donosi z Paryża, że 
Wilson na ża-den sposób przed końcem ma
ja nie powróci do Ameryki

Połączenia telefonicznego z  Warszawą od 
godziny 8-mej wieczorem niema, skutkiem 
czego nie otrzyntaliśmy większej części de
pesz warszawskich.

(Przerwy takae powtarzają się co dragi 
prawie dzień, pozb.iwdając prasę w zupełno
ści jedynej drogi informacyjnej. Czas naj
wyższy, aby odnośne czynniki wreszcie ure
gulowały tę bądź co bądź dzśwną sprawę 
i zaradziły złemu. P. R.)

Z ZsjfCzkowrtMi

JULIA CZUNKOWA
Krakowa,

gKtafcrwa* tał 74, poulł. glel a ciężk!*! cho- 
tUbie c . ż k m  4w. 'Sakidm entriui, usnęła 

er Pana dnia teżiw lrtnia 1919 r. 
Wypruwadzeuie xwłok x domu żałoby przy 
■1. Zacisro 1. t .  do kośdoła parafialnego św. 
Flotyana nastąoi w piątek dnia 2B b. m. o 
godzinie 9 przedpołudniem a po cdprawio- 
nem przy zwłokach nabożeństwie eksportanjra 
wptoat na cmentarz, ne i tóre to smutne oboę- 
4y otroskany ni.it, d "'aci I wnuki zapraszają 

Krewnych, Przyjaciół I Znajomych.
0*sb»# f*wi»doinśóriift nU łx;<ią roa^tea*.

S f e j  r-Oy'rywHawry » ( > a :» K f tS "  oAftA W h ln * f O  P ł» «

K U iłSA  GIEŁDY K R A K O W SK IEJ
s daia 2 i kwietoa 1Q»9.

ffylwy lok*cy|w»«
(•/o yw±. JtraJ. •• ...............
4^» .  .  K. ISO* . . .  .
4> |,»i. PU . Jjrnj. •  r. W I S ......................
4 W. . , .M U .................
iL . m . r .k o  w .  i  v. ISO* .  .  .4cij n , [ j .o w i.................   «
ij*;y"Oul k o m .  B. K r a ] .....................
40', .  ,  .  . . . . . . .
l ’.o .

1 i f tą  L l i t j  is r t .  » .  Kr»] . . . . .

'T e w . KŚ-d. Z ir m .'31  
.  •  .  .  . 1.
.  .  ,  .  *10-
.  Bsaka l l ic i  t . . .
.  .  .  -&> Ł . .
.  B .fi* l.d !« b » a . 1 pr*. 
.  G»L Z i« » . a  Kred.

V I ,
4*;0

v ' i * k
W i t

A k e y e  b a n k o w e  t
Bonk P r a e m y s lo w y ..............................

,  H ie o t - e m y ...................................
.  Gal. dia hand, i  pstra. . . .

G * L  Ziem. Ba ik K r e d . .....................
B a n k .  Z  d l a  G a ! . , Ś L  i B u k . ,  £ x ń < - u t  
W iedeńy»i S aak  Zw iąakow y . . . 
.Merkur* T ow .ak c. B. i KanL w /m .  
Pow szechny Denk Obrotowy . , . 
W ied. Bank łom b. 1 e sk ortow y . . .

S k e y e  T a w . k a n d . 1 p r t e m . i
Polkkle T ow .  ..........................
Zirlemieer k i ...............................
Iw ieie •:* fabryka p ługów  . .  .  ,

Chetiurów . . , ............................
.Górka* fabryka cem en tu  . . . .  

G a L  akc. Zaktndy G ó r a .  Sierera . . 
T-abr. c er  i dach. R adziw iłł. W i» -  

n « r  i 'Żeleńscy . . . . . . .
W a l e t y )

Marki pelaLle . . . . . .
, B ie n ie e k le ....................., .  ■ S

drobae . .  .
Rmble carakie po 100 r b . .....................„ 500 ...............

„ „ drobne .....................
,  du sesk le > . . . . . . . .

fr a n k i fr n r a a k i e ..............................
Lei ruatnńakie . . . . . . . . .

u o f k » r . * v i .
t r f t r i i  ] 
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ZNAKOMITE TUTKI RUDOLFA HERIICZKIW  KRAKOWIE
F A B R Y K A  T U T E K  I B I B U Ł E K
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X. JU&S. Rzeszów, dnia 11 kwietnia 1919.

I C o n k t i r s ,
Magistrat m iasta Rzeszowa na podstawie uch w ały . Rady 

oilejskiej z dnia 24/3 br. rozpisuje niniejszem konkurs na posadę

drugiego weterynarza miejskiego
z płacą dodatkiem na mieszkanie w rocznej kwocie 2200 K 
względnie 2900 K zależnie od kwalifikacyi kandydatów, a nadło 
praw em  do uzyskania wyższego stopnia płacy i awansu, tudzież 
em erytury w r.y śl przepisów ustalonych przez statut organiza
cyjny dla urzędników gminy miasta Rzeszowa.

Oprócz powyższej płacy na czas obecnych anorm alnych sto
sunków przyznanym zostaje dodatak rifużj źniany w wysokości unor
mowane' dla urzędników' państwowych rozporządzeniem z dnia 
11/9 1913 N. 333 dzpp. i rozporządzeniem  P. K. L. z dnia 21/1 
1919 1:816 płatny w ratach miesięcznych i kw artalnych zależnie 
od rangi i klasy, tudzież stosunków rodzinnych kandydata.

Posada nadana będzie prowizorycznie na 1 rok poczem może 
nastąpić stabilizacya na podsta wie uchwały Rady miejskiej w myśl 
statutu organizacyjnego.

Kandydaci ubiegający się o tę posadę winni przedłożyć:
1) m etrykę urodzenia dla wykazania, że nie przekroczyli 40 

roku życia,
2) św iadectwo zdrowia,
3) dowód obywatelstwa polskiego,
4) dyplom  ukończonej akademii weterynaryjnej,
5) świadectwa stwierdzające przynajmniej 2 letnią praktykę 

w służbie państwowej lub autonomicznej.
Podania wnosić należ}7 do 30 kw ietnia b. r. do Magistratu 

miasta Rzeszowa. 1722

Rn cnn7Pr!ania ładna wi,,a * dużym °gr°-UU ujJI AGUulilfl Jem  owocowym i grun
tem, w zdrowej okolicy, w pobliżu Krakowa. 
Dom III. p. z komfortem za 220.000 koron. 
W iadomość w kancelaryi adw okata Dra 
Mussila Kraków7, ulica Karmelicka 15. 1753

polka Fre b la n k a ,
poszukuje miejsca
sa wsi umie szyć. Siemi- 
radzaiego 11. Il p. 0d 11 

do 1. 1774

Oom handlowy ajencyjna - komisowi
„ZA W ISZA ”

w Krr.kowie, ul. Szewska 2 f, I. p.
poleca:

W a p n o  budowlane, nawozowe, cement 
„Portland", gips sztukaterśki, cegły, da
chówkę karpiów kę i falcowaną, żelazo bu
dowlane, blachę cynkową gwoździe, łopatjr, 
grabie, okucia do drzw i i okien, wszelkie 
artykuły żelazne, papę do krycia dachów, 
oleje i  sm ary do maszyn, te r do sm arow a

nia dachów, 
wysyłki Mkuteczn.a . If szybko. Cany ściśli kaakaraacyjna.

Oterty 1 próbki ru żądanie. 1689

Najlepsza bibułka cygaretowa 
w książeczkach i tutkach.  

Wyrób -  Kra /owy 
jedynej galicyjskiej fabryki b ibu łek  

do papierosów.
Główny sk ład  ^

Żywiec .

Jedyny w Polsce organ poświęcony spra
wom rodzimego urzem ysłu górniczego, hu
tniczego, naftowego i pokiewnym gałęziom 

przem ysłu i wiedzy 1749

Czasopismo Górniczo-Hutniczo
w y c h o d z i c o  m ie s ią c  w  K r a k o w ie . 

Redakcya i Administracya przy ulicy 
Jagiellońskiej 5, telefon 2431.

Do wydzierżawienia
na rok 1919

ogród z  sadem
w lY-tej dzielnicy. 

Wiadomość w kancelaryi 
adw. Dra H Jurczyńsklego 
Kraków, S. iep»..sk* 11, 
między 3—6 popol. 1706

l u t
POLNE, LEŚNE, KOPALNIANE

DOSTARCZA 1493

A U S t t O - O U l L E R
Abc. J o w .  ftfloisrtwB

GŁÓWNE BIURO SPuZEDAŻY

K ra k ó w , ś w , Gertrudy 2 .

F o r t e p i a n y ,
P i a n i n a ,

F i s h a r m o n i e
Sprzedał, zaniana, wyna
jem. Kupuje takie instru
menty mywane. — Skład 
fortepianów Heleny Smo
larskiej, Wolska 7. 991

M ło da Inteligentna

WD O WA
po urzędniku 

poszukuj* posad y
■o zarządu domem na 
yrowmeyt, awentnalnla ua 
plebanię. Adres: Ant. W i
śniowski, Kraków, Konar- 
akiego 13. I p. 1772

GOSPODYNI
0 wykw ntne.il gotowa
niem w średnim wieka b 
nzdolnlona w chowie dro. 
biu, poszukuje posady od
1 maja, najchętniej we 
dworze lub u samotnego 
pana. Posiada chlubne dłu
goletnie ówi dect a, Zgło- 
Szernia do Adm.,Głosu Na- 
odu‘ „O. B. 13.* 1760

i m ■
|  . i « s

W -C ,
dL p - S .1*o £ -
=  •! B I  -

P O tS K A

LOTERII IllSIS!
na inwalidów wojennych.

Od d z i a ł  Ministerstwa spraw 
wojskowych.

W yg ran e

5 Milionów
koron

przypadają w V. klasie. 
Ciągnienie do 15 -g o  m aja  b e z  p r z e r w y .

CO DRUGI LOS WYGRYWA.
Cena losów: ósemka K 35*—, ćwiartka K 70*—, 

połówka K 140*—, cały los K 280*—.
Pieniądze najwygodniej przestać przekazem.

Generalna Reprezentacja Polskie' Lotery Klasowej
K ra k ó w , K arm aiicka 1 0 , ta l. 3 2 .
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IWONICZ
Zakład zdrojowo-kąpielowy i klimatyczny w Galicji

S z c z a w y  s ł o n o -  Jo d o -b r o m o w e  i ż e la z is t o  J o d o -  b r e m o w e .
Kąpielą słana- Jodewt, igliwiown, borrwinowa, gazowa, zabiegi hydropatyczne. 
P o  g ru n to w n e m  o d n o w ie n iu  i o d b u d o w a n iu  pod n o w y m  Z a r z ą d e m
o rw a rty m  zo s tan ie  dnia 1 m a ja , za ś  k ip ie le  dnia 15 maja.
W Znkład2fa znajduje i*j Hatal I *w« pentyanaty, prócz tego okolą 5 0 0  pokoi, 

w cenie ad kor. 6—*0, umeblowana (z matamcemi jednak baz pu&iali). 
Urządzenia w zorow e, mieszkania wygodne, uhktryczn i oświetlenie, wodo
ciągi, weda do picia źródlana za skały bijąca. Ksphca zakładowa, Msza £w. tc- 
dzlenala. Muzyka zakładowa. Poczta I telegraf w Zuktadzie. Oorócz lekarza zakła

dowego, 6-cłu lekarzy wolno BralCykuJącycłi.
Ze wmględu bb znaczną ilość zam ów ień pokoi jest wskazaneui wcze

śniejsze zgłaszanie nię do Dyrekcyi Zakładu.
Aprowizącya zueewniona. 1631 Ceny przystępne.

BANK HANDLOWY W WARSZAWIE.
I n s t y t u c y a  c e n t r a ln a  w  W a r s z a w i e .

O d d z i a ł y  w  P o l s c e :  B ę d zin , C zę stoch ow a, h a l-s z , K ie lce , K u tn o , L u b lin , Ł ó d ź , O s tro w ie c , P io tr k ó w , R a d o m , R a d o m sk, Sosnow ice, łV<odaw ek,
Za w ie rc ie . —  O d d z i a ł y  z a g r a n i c ą :  K ijó w , P io tro g ró d .

Podwyższenie kapitału akcyjnego o £,000.000.— Rb. w drodze emisyl 
2o.ooo szt. nowych akcyi VIII emisyl po Rb. 250.— im. wart.

Na podstawie uchwały Nadzwyczajnego Ogólnego Zebrania Akcyonaryuszów z dn. 18 marca 1911). r. Bank Handlowy w Warszawie przystępuje do eirdsyi 20.000 
sztuk nowych akcyi VIII emisyi na następujących warunkach:

1) Każde 4 akcye jakichkolwiek poprzednich emisyi dają prawo flo nabycia jednej nowej akcyi VIII.
2) Cena emisyjna akcyi nowej (VIII emisyi) oznacza się na Rb. 400,— za sztukę, z których Rb. 250*— zaliczone będą do kapitału zakładowego Rb* 123 95 do

funduszu rezerwowego, resztę zaś t. j. Rb. 26.05 po polrąceniu kosztów z emisyą związanych, przeznacza się na specyalną rezerwę.
3) Nowe akcye (VIII emisyi) będą miały udział w zyskaeh Banku począwszy od 1-go listopada 1919. r. zaś z dniem 1-go stycznia 1920. r. zrównane zostaną 

z akcyami poprzednich enrłisyi.
4) Cena emisyjna (Rb. 400.— za sztukę) moie być złożona tylko w f>6/<( rublowych asy gnatach Skarbu polskiego, płatnych 1. listopada 1919. r., które będą 

przyjęte al pari.
5) Akcyonaryusze, pragnący korzystać z prawa nabycia nowych akcyi (V]II emisyi), powinni w miejscach wymienionych poniżej, przedstawić swoje akcye po

przednich emisyi do ostemplowania i jednocześnie złożyć 5V«-lowe rublowe asygnaly Skarbu Polskiego na Rb. 400.— za każdą akcyę nowej (VIII.) emisyi, a to naj
później do dnia 26. kwietnia 1919. r. Po upływie tego terminu tracą akcyonaryusze prawo nabycia nowych akcyi po cenie emisyjnej.

6) O ileby subskrypeya nie została pokryta w całości przez dotychczasowych akcyonaryuszów, mogą wziąć udział w subskrypcyi VIII emisyi również osoby>
niebędące wcale akcyonaryuszami. — W tym celu przyjmować się będzie i od takich osób do dnia 10. maja 1919. r. subskrypeye za złożeniem 5®/« rublowych asygnat 
Skarbu Polskiego na Rb, 400.— za każdą akcyę.

7) Po dokonaniu przydziału akcyi VIII emisyi wydane będą imienne świadectwa tymczasowe. — W razie nieprzydzielenia akcyi otrzyma subskrybent z powro- ^  
tern złożone asygnaly Skarbu Polskiego. '

8) Do niniejszej emisyi stosują się §§ 7-11 ustawy Banku.
9) Zapisy na nowe akcye i wpłaty przyjmują:

Bank Handlowy w Warszawie i jego oddziały: Będzin. Częstochowa, Kalisz, Kielce. Kutno, Lublin, Łódź, Ostrowiec, Piotrków, Radom, Radomsk, Sosnowice, Włocławek 
i Zawiercie.

W Kr a k o wi e :  Bank Krajowy Królestwa Galicy! i Lodomeryi z W. Ks. Kr^kowskiem, Filia w Krakowie.
Baflk Przemysłowy dla Królestwa Galicyi i Lodomeryi z W. Ks. Krakowskiem, Filia w Krakowie.t      : * ——--------- -

W P o z n a n i u :  Bank Związku Spółek Zarobkowych w Poznaniu.''
Bank Handlowy w Poznaniu.

Bank Handlowy w  W arszawie.

•Hat laiieu. Wy,darnie twa ..Glos u Narodu1’ Sd. a  atrramczoua odr>o w udziału n&iii. -— IłzutRhjtor <ailaaivi/>dxiii.)Qv » asoz«hov S a m o  . W o i f i s  6 « t i ,  -— .Drukarnia „Głosu Narodu" w Krakowie DOd sarzadem B» Lorka.
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